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Wojna wietnamska wykaza­

ła, że potęgh lotnicza i morska
USA ma swe granice — stwier­
dza komunikat dowództwa ar-

mii DRW, opublikowany z o-

kazji zestrzelenia 4-tysięczne-
gó samolotu, amerykańskiego.
Komunikat przekazany przez
agencję VNA stwierdza, że
„niszcząc tak wielką liczbę sa­
molotów, rozbiliśmy mit o po­
tędze wojskowej Stanów Zjed­
noczonych”. Komunikat pod­
kreśla, że ani pociski ani bom­
by nie przeszkodzą narodowi
Wietnamu północnego w u-

dzielaniu poparcia swym roda­
kom z południa i nie przerwą
pomocy udzielanej przez brat­
nie kraje socjalistyczne.

nawsiiwm
Dziś o godzinie 9.00, rozpoczęło się plenarne posie*

dzenie Sejmu PRL Na sali obrad, wśród posłów — Ed- .

ward Gierek. W ławach Rady Państwa zajęli miejsca
jej członkowie z przewodniczącym Rady — Henrykiem
Jabłońskim. Przybył premier Piotr Jaroszewicz z człon­
kami gabinetu.

Po otwarciu obrad przez
marszałka Sejmu — Stanisła­
wa Gucwę, Izba przystąpiła do
pierwszego czytania rządowych
projektów ustaw dotyczących
reformy władz terenowych na

wsi i w małych miastach. ,

Celem tej reformy jest u-

tworzenie na wsi jednostek
obszarowo większych, wyposa­
żonych w szersze niż dnityeĄ-
czas uprawnienia, silnych ka­
drowo i wspartych na solid­
nych podstawach finansowych.

Sprawy te, wiążące się z

projektowanymi -zmianami w

podziale administracyjnym, u-

—---- —---- ■; .. '::.

Nurkowie na cmentarzysku statków

C40 m wysokości, 2 tys. kilowa­
tów mocy, zasięg — niemal cały
obszar kraju, to podstawowe da­
no Charakteryzujące nowo budo­
wany maszt radiowy (dla pro-
gramu', I), który wznoszony bę­
dzie przeż 2 lata we wsi Kon­
stantynów koło Gąbina. 18 Inn.
dokonano uroczystego wmuro­
wania tzw. Stopki pod maszt.'
Budową tego obiektu zakończo­
na zostanie w lipcu 1974 r. Bę­
dzie to najwyższy z dotychczas
istniejących masztów w Europie.

lat
historyków,

zatopionych
kryją się
zabytki o-

histórycznej.

LONDYN

Ciągnąca się na przestrzeni ty­
siąca mil, wzdłuż zachodnich
wybrzeży Australii, wielka rafa
koralowa, była przyczyną zato­
nięcia setek statków. To cmenta­

rzysko wraków od wielu
przyciąga uwagę ___

ekspedycji różnych instytutów
badawczych, muzeów i poszuki­
waczy skarbów.

W ładowniach
statków nierzadko
prawdziwe skarby,
gromnej wartości

Nurkowie poświęcili wiele lat,
aby zlokalizować miejsca spo­
czynku rozbitych okrętów. M.
in. ustalono, gdzie znajdują się
wraki 4 handlowych statków,
należących niegdyś do Holender­
skiej Kampanii Wschodnioindyj-
skiej, załadowanych złotymi

Burza śnieżna
w Tatrach

18 bm. w godzinach południo­
wych, nad Zakopanem przeszła
burza śnieżna połączona z sil­
nymi wyładowaniami elektrycz­
nymi, : co nawet tu należy do
rzadkości. W ciągu kilkunastu
minut miasto pokryła kilkucen­
tymetrową warstwa śniegu.

W górach padał gęsty śnieg i
biły pioruny. . :

i - Również w Krynicy zapano­
wała zima- 18 bm. w przeciągu
kilkunastu minut ulice i skwe­
ry pokryły się grubą warstwą
śniegu.

II

m-płytkami,, kością słoniową i
nymi cennymi przedmiotami.

Rząd Australii wiódł długi
spór z rządem holenderskim na

tembt prawa do tych skarbów,
które znajdowały się w ładow­
niach statków płynących pod
flagą holenderską. Utworzono
specjalny komitet, który roz­
dzieli skarby między muzea oh,u
państw.
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Józef Mika, współuczestnik akcji ratowania szczątków Pom- :

nika Grunwaldzkiego, kieruje dziś jednym z wydziałóW Kra-,
kowskich Zakładów Szklarskich -Przemysłu Terenowego.:
Pracuje w tym samym co przed wojną i,w okresie okupacji,
miejscu — na terenie dawnego „Spectrum”, W warsztacie
mechanicznym, w kanale samochodowym, ukrył on dwa
orły, lwa,i. miecz. Pozostały tam do chwili tóyźwolenia Kra-.:,
kowa. Dalszy ciąg opowieści o ratowaniu szczątków Pomni­

ka zamieszczamy na str. 2.
‘ ' 'fot. Józef Lewicki

mocnieniem organów przed­
stawicielskich i stworzeniem
sprawnej administracji na wsi
— były przedmiotem obrad
VI Plenum KC PZPR.

Główne założenia reformy i
aktów prawnych przedstawił
premier Piotr Jaroszewicz.

Premier podkreślił, że jest to
niezmiernie ważne, komplek­
sowe przedsięwzięcie, które
bezpośrednio dotyczy przeszło
połowy ludności kraju, zamie­
szkującej wsie i małe miasta.
Jest to doniosłe zamierzenie o-

gólnóspołećzne i ogólnopań-
stwowe. Reforma stanowi 'za­
razem ważny etap moderniza­
cji systemu władzy i admini­
stracji -państwowej, podnosze­
nia efektywności jej codzien­
nych działań.

Drugi punkt porządku dzien­
nego dotyczy poselskiego pro­
jektu uchwały Sejmu o per­
spektywicznym programie
mieszkaniowym. Program ten

jest jednym z głównych ele­
mentów polityki: społeczno-go­
spodarczej nasśego kraju i
wiąże się bezpośrednio z wa­
runkami życia ludności.

Komisje sejmowe przedsta­
wią Izbie'wniosek o uchwale­
nie nowego prawa wynalaz­
czego.

i
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18 bm. w Departamencie
Stanu USA zostały podpisa­
ne porozumienia między rzą-
dami Związku Radzieckiego i
USA w sprawie handlu, ure­
gulowania rozliczeń ,z tytułu
lęnd-lease i o wzajemnym u-

dzieleniu kredytów.
Minister handlu zagranicz­

nego ZSRR N. Patoliczew zo­
stał przyjęty przez prezydenta
USA r- R. Nixona.

Kolejnym punktem ma być
sprawozdanie Komisji Pracy,
Płac i Spraw Socjalnych o u-

chwalonych przez Radę Pań­
stwa dekretach.

Na zakończenie dzisiejszego
posiedzenia przedstawiona zo­
stanie Izbie informacja o ak­
tualnych problemach polityki
zagranicznej PRL.

W stolicy Argentyny — Buenos
Aires ‘ doszło do . starć. między I
zwolennikami byłego. prezyden­
ta Argentyny Perona a policja,
która użyła pałek i gazów łza­
wiących. Na zdjęciu: policja

Strzela'.-.do demonstrantów.
CAF-UPI—telefoto

Konferencja
na szczycie EWG

PARYŻ
- Dziś w stolicy Francji o-

twarta została 'konferencja' na

szczycie 6 państw Europejskiej
Wspólnoty Gospodarczej i,
trzech państw ubiegających śię
o przyjęcie do tej organizacji
(W. Brytania, Irlandia
nia). Inauguracji obrad
nał prezydent Francji —

ges Pompidóu.
Obrady będą dotyczyć

rżenia do roku 1980 unii go-
spodarczo-walutowej 9 państw
oraz innych kroków związa­
nych, z powstaniem „dziewiąt­
ki” państw EWG z dniem 1
stycznia 1973 roku.

Pokos

polskiego

18 bm. w Krynicy, w trak­
cie obrad III Krajowej Kon­
ferencji Zastosowania Infor­
matyki w Przemyśle Budowla­
nym zademonstrowano polski
mini-komputer K-202. Kom­
puteri ten, którego konstrukto­
rem i twórcą jest inż. Jacek
Karpiński, odpowiadał na za­
dawane mu pytania z dziedzi­
ny obliczeń matematycznych.
Obecnie pracują 3 takie urzą-

tdzepia
'
— w przyszłym roku

będzie ich juz 20.
W konferencji, obok polskich

naukowców biorą udział spe­
cjaliści z krajów RWPG oraz

z Francji i Belgii,

Uczestnicy wspólnego lotu ra-

dziecko-amerykańskiego, eks­
perymentu połączenia na orbi-

Z dalekopisu
• Policja japońska zosjalS

zaalarmowana, że dwa najwię­
ksze przestępcze gangi japóii-,'
skie, Yamaguchlgumi 1 Dainip-
P9 Heiwakai,'które do tej pory
prowadziły ze sobą wojnę, po­
stanowiły. zjednoczyć jśwe siły.

• Młoda Sycylijka (27 lat)
rzuciła się pod pociąg wraz ze

swym trojgiem dzieci, we wto­
rek wieczorem. Powodem tego
tragicznego kroku była skrajna
nędzą, , w .jakiej żyli , matka

wraz z dziećmi. Tragedia ta .

,wyxtąrąyla;"»ię'* Szlaku Cal- -

tańlsetta — Catane.

PRZEWODNICZĄCYM XVII

Konferencji ;
’ Generalnej

. UNESCO, obradującej w Pary­
żu wybrany został Toru Gahui-
wara (Japonia). Jedną z wice­
przewodniczących Jest Eugenia
Krassowska, przewodnicząca
Polskiego Komitetu d/s
UNESCO.

„DNI POLSKIE” zainauguro­
wano 18 bm. w wielkim domu

towarowym „Ujpest” w Buda­
peszcie. Polskie wyroby prezen­
tuje Dom Handlowy „Katowi­
ce”.

RUMUŃSKA Rada Państwa
dokonała zmiany na stanowi­
sku ministra spraw zagranicz­
nych kraju. Tekę ministerial­
ną objął dotychczasowy I za­
stępca ministra, George Maso-
vescu. Pełniący dotąd tę funk­
cję Corneliu Manescu ma ob­
jąć inne stanowisko.

W MOSKWIE odbyło się po­
siedzenie Rady Międzynarodo­
wego Banku Inwestycyjnego.
Obradom przewodniczy! prezes
NBP — L. Siemiątkowski. Rada
zatwierdziła listę obiektów pod­
legających kredytowaniu i pla­
ny kredytowe.

GŁÓWNE MIASTA pakistań­
skie og kilku dni są miejscem
gwałtownych Incydentów na tle

społecznym. ‘ ■..
• W AMBASADZIE ZSRR W

Łotidynie oclbyła się
'

urtfeay*;
stość udekorowania prol. Erica

Burhopa, specjalisty w dziedzi­
nie fizyki nuklearnej — Poko­
jową Nagrodą Leninowską.

.«f

# „AgroćHem" funduje wkład
_?z inicjatywy koła ZMS, pracownie/ Przedsiębiorstwa Zbytu
Nawozow Mineralnych i Chemikalii „Agrochem” złożyli nie-
rnądze na wkład spółdzielczy dla jednego z dzieci objętych
akcją.-;,Echa’’. '.»■'*.*? ...

” '

Deklarację w tej sprawie przekazali „Echu” przedstawi­
ciele Agrochemu” p. Ewa Piszczek l p. Zbigniew Hornung,
na ich też ręce dla naszego nowegó" fundatora składamy ser-

: deczne podziękowania! ■ ’

cie^siatkóuz*',’,ApóRb^ i ’,;Sbj uz”
zostaną wyznaczeni na wiosnę
— poinformowano na konfe­
rencji prasowej, zwołanej na

zakończenie spotkania, w Mo­
skwie specjalistów obu krajów
przygotowujących ten lot.

Początek eksperymentu prze­
widziano. na czerwiec 1975 r.

;a trening kosmonautów trwać
będzie dWa lata.

Następne tego rodzaju spo­
tkanie odbędzie się w marcu

1973 r. w Houston. Zostaną
wtedy podjęte „ważne decy­
zje”--

Na zdjęciu: -Amerykański a-

stronauta T. Stafford (z prawej)
,i.radziecki kosmonauta A. Niko-
iłajew w treningowej makiecie
statku - Sojuz w ■Gwiezdnym .

Miasteczku. T. Stafford przeby­
wa obecnie w ZSRR, gdzie ucze­
stniczy;jako' ekspert w naradach
radżieckp-amerykańskich, doty­
czących wspólnego lotu kosmicz­
nego statków Sojuz” i .„Apollo.

W stolicy Chile, nadal u-

trzymuje Się napięcie. Trwa
strajk sklepikarzy i właścicieli
środków transportowych.

W najważniejszych punk­
tach Santiago rozstawiono sta­
łe posterunki wojskowe. 18
bm. doszło ,w< Santiago do kil­
ku starć demonstrantów z po­
licją.

Zdaniemkorespondentów za-‘
granicznych, sytuacją w Chile
powoli uspokaja się.

RadyKobietPolskich
w Moskwie

MOSKWA

Przebywająca w ZSRR dele­
gacja*1 Krajowej. Rady -Kobiet
Polskich, spotkała się 18 bm. z

pierwszą kosmonautką świata —

Walentyną ■Nikołajewą-Tieriesz-
kową, przewodniczącą Komitetu
Kobiet Radzieckich. .

utro. pogoda w rejonie
Krakowa kształtować > się
będzie na skraju niżu. Za­

chmurzenie zmienne z przc-
rlotńyml opadami deszczu,
[deszczu ze śniegiem. Wiatry
I północno-zachodnie * 4-—7

m/sek. Temperatura dniem

plus 2—5 st., nocą około zera.

Eksplozja wulkanu
, W Kolumbii wybuchł wulkan.
Według pierwszych doniesień, w

Medellin 2 osoby poniosły śmierć. .

Wydanó polecenie ewakuowa­
nia mieszkańców z zagrożonych
terenów.

Ofiara
narkomanii

BONN
W Regensburgu (NRF) zmarł

w'szpitalu 19?lętni miesz.kąńiee
■tego miasta; który' dwa dni temu
wraz ze swym 18-letnim kolegą
wstrzyknął sobie w nadmiernej
ilościlekarstwo, zawierające du­
żą dożę narkotyku. Po wstrzyk­
nięciu doznał on szoku i stracił
przytomność.
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23 kraje
importują

polskie statki
W gronie 23 krajów impor­

tujących statki z Polski, najpo­
ważniejszą pozycję zajmuje
Związek Radziecki, którego flo­
tą w 1/5 zbudowana została w

Gdańsku, Gdyni i Szczecinie.
Zwrócić tu trzeba zwłaszcza

uwagę na przemysłowe bazy ry­
backie, należące do najbardziej
uprzemysłowionych nie tylko we
flocie radzieckiej, ale i świato-

Pożegnanie

ustępujących rektorów
Rozszerzenie

składu władz uczelni
Zamierzeniem Ministerstwa

Nauki, Szkolnictwa Wyższego
i Techniki jest rozszerzenie
składu kolegium rektorskiego
przez wprowadzenie do tego
najwyższego organu władzy u-

czelni ustępującego rektora.
Poinformował o tym ustępują­
cych rektorów minister Jan
Kaczmarek na spotkaniu 18
bm. w Warszawie.

17 rektorów zakończyło ka­
dencję z początkiem bież, ro­
ku akademickiego.

Dziękując za wieloletni
wkład pracy w rozwój szkol­
nictwa wyższego, min. J. Kacz­
marek złożył rektorom życze­
nia powodzenia w dalszej pra­
cy naukowej i dydaktycznej
i wyraził nadzieję, że ustępu­
jący rektorzy nadal będą czyn­
nie pomagać w kierowaniu,
pracą szkół.

Aktualnie, w skład kolegium
rektorskiego wchodzi rektor,
prorektorzy, sekretarz KU
PZPR, dyrektor administra­
cyjny uczelni i przewodniczą­
cy rady zakładowej.

Kronika WypadkÓW
• Na ul. Długiej samochód po­

trąci! Edwardą Kwiatkowskiego
(zam. ul. Wrocławska), który do­
znał poważnych obrażeń.

O Na skutiek zderzenia dwóch
samochodów przy ul. Krakowskiej
zostali ranni: Izabela Baster (żarn,
ul. Kraszewskiego) i Bolesław

Stopka (zam. ul. Komandosów).
• W Czańcu pow. Żywiec, z sa­

mochodu ciężarowego przewożące­
go pracowników Andryehow’skich
Żaki. Frzem. Baweł. wyskoczyła
tuż przed końcowym przystankiem
18-jetnia Wiktoria Kozioł (zam, W
Czańcu). Poniosła ona śmierć na

miejscu.

Oni ratowali szezgiki Pomnika Grunwaldzkiego (II)

Orły, lew i miecz
W trakcie manifestacji na Placu Matejki, 28 stycznia 1945 roku

czterech ludzi ukazało tłumom mieszkańców Krakowa uratowane
szczątki Pomnika Grunwaldzkiego.. Byli to Feliks Dziuba, Tomasz
Perski, Józef Mika i Adam Klocek — oni to wywieźli z Placu
Matejki tarcze z orłami i. miecz Jagiełły i przechowali w bez­
piecznym ukryciu do końca wojny. Jaki przebieg miała zorgani­
zowana przez inż. Dziubę akcja? O tym piszemy w drugim od­
cinku naszej opowieści o ludziach ratujących szczątki Pomnika
Grunwaldzkiego.

O okładnej daty nikt już dzi­
siaj nie pamięta. Jedyny
pozostały przy' życiu ucze­

stnik akcji Józef Mika przypo­
mina sobie, żę było to gdzieś w

połowie lutego 1940 r. W stycz­
niu wstąpił do RPPS działającej
na terenie Wytwórni Precyzyj­
nych Wyrobów Szklarskich
„Spectrum”, a akcja miała miej­
sce w kilka tygodni później.

Kiedy inż. Dziuba zdecydował
się na „wyłudzenie” od Niemców
szczątków pomnika? Również nie
wiadomo. Z ęałą pewnością jak
tysiące innych krakowian przy­
stawał nieraz na Placu Matejki
iw bezsilnej rozpaczy spoglądał
na drewniane ogrodzenie okala­
jące miejsce, nai którym stał po­
mnik. Wznieśli je hitlerowcy w

listopadzie 1939 r. a ostatniego.,
dnia tegoż miesiąca przystąpili
do burzenia. Nie mogli Niemcy
jcierpieć obecności w mieście, z

którego mieli kierować General­
ną. Gubernia pomnika przypo­
minającego ich klęskę, sprzed
529 lat. . .

Pomnik Grunwaldzki nie znik­
nął jednego dnia. Był potężny,
rozbicie go wymagało sporo pra­

Woj, na statki naukowo-badaw- ,

cze, biorące udział również w

tak wielkim przedsięwzięciu jak:
program badań, kosmicznych, na

znakomite jednostki do przewo­
zu drewna, konkurujące z uzna­
wanymi za najlepsze w świecie
drewnowcami fińskimi.

Polski eksport •; odgrywa po-
ważną rolę szczególnie w rozbu­
dowie flot krajów socjalistycz­
nych, W rumuńskim rybołów­
stwie 90 proc, tonażu: stanowią:
trawlery-przetwórrrie ze znaka­
mi firmowymi naszych' stoczni.'
Większość floty czechosłowackiej
pochodzi z- Polski, a od 7 lat
kraj ten dokonuje zakupów tyl­
ko u nas.

W ostatnich latach wydatnie
Wzrósł nasz eksport n.a--rynki
krajów zaćhodnićh. •’ Wśród od­
biorców polskich statków na ezof
łowe miejsce wysunęła się Nor4
Wegia, dla której obecnie Stocz­
nia Gdańska buduje serię drob­
nicowców, a Gdyńska — masow­
ce z 55-tyśięcżńikami 'na' czele;
Polskie trawlery odegrały decy­
dującą rolę w modernizacji ry­
bołówstwa francuskiego, a W
pewnym stopniu odnosi się to

? k że; Ho brvtviskip.i I-i
kiej. Zbudowane w Polsce stat­
ki. w-, uznaniu iph wv- •

-v. inrryjete. za jednostki
flagowe: w Meksyku — „Azte-
oa” i w Iranie —, „Ąrya Dad”j
Podobną funkcję pełni nieofi­
cjalnie największy statek fran­
cuskiej floty rybackiej — „Vic-
tor Pleven”, zbudowany w

Gdańsku.

U KRAJU)
ŁĄCZNOŚCIOWCY obchodzili

18 bm. swoje doroczne święto.
Na uroczystej akademii, ‘w

Warszawie, zabrał glos wice­
premier Franciszek Kaim, któ­
ry omówił osiągnięcia i zamie­
rzenia resortu łączności. Prze­
mawiał również minister Ed­
ward Kowalczyk. Najlepsi łą­
cznościowcy otrzymali odzna­
czenia państwowe.

W WARSZAWIE otwarto , pier­
wszy w kraju samoobsługowy
urząd pocztowy,' w którym zna­
czna część usług została zau­
tomatyzowana.

DELEGACJA Czechosłowac­
kiej Armii Ludowej z mini­
strem obrony narodowej CSRS

‘

gen. armii M. Dżurem przeby-
: wala 18 bm. na ziemi szcze-

: ćińskiej.
POLSKO-WĘGIERSKA spół­

ka „Haldex” w ramach pod­
pisanego porozumienia .- zbudu­
je W Michałkowicach kolo Ka­
towic nowy zakład kruszyw
lekkich. Będzie to największy
tego rodzaju obiekt w Polsce,

cy. Usunięte elementy konstruk­
cji pozostawały na placu. Feliks
Dziuba spróbował — a może dą
się przekupić żołnierza pilnują*
cego placu? Z Adamem Klockiem
Zdecydowali się na rozmowę z

Niemcem. Podobno nie - trzeba
było go długo namawiać — za

przymknięcie oczu w odpowied­
nim momencie, otrzymał od Ada­
ma Klocka- dwa litry.,, spirytu­
su.

Pozostawała sprawa transportu
i przechowania elementów po­
mnika ----trzech tarcz metalo­
wych i mięcza, którę wartownik
nawet usłużnie, odłożył; w kącie
ogrodzonego deskami terenu.

Transportem zajął się : Tomas?
Perski. Wynalazł u znajomych
dwukołową platformę, taką ja-;
kich dziś jeszcze używają „alber-
ty” do przewozu mebli ‘z komi­
su przy ul. Brackiej. .2 domu
wyciągnął Perski ogromną sza­
fę i załadował na platformę.
Przyciągnął, ją na Plac Matejki
i przed zmierzchem razem z inż,
Dziubą załadowali do szafy tar­
cze z orłami i lwem oraz miecz.,
Tomasz Perski „zaprzęgnął” się
do platformy i niczym wykwa­

Zakłady Inżynie­
ryjne w Zdą*
(pid. wroy)
największym w

Czechosłowacji
producentem

ciężkich urządzeń
przemysłowych

jak: prasy, wal­
carki, silniki o-

krętow#. Na zdję-
ciii: obróbka kół
zębatych. olbrzy-
miej prasy kra­
wędziowej. f

CAF — CTK

Komunikat

radziecko-egipski
Przywódcy ZSRR

zaproszeni do Kairu
18 bm. w Moskwie i Kairże

ogłoszono wspólny komunikat
radziecko-egipski po wizycie
premiera Egiptu — Aziza Sidki
w ZSRR.

We wspólnym komunikacie
zaznacza się, że przyjaźń rą-
dziecko-egipska jest trwała i
wypływa ze wspólnoty celów
narodu egipskiego i radziec­
kiego w dążeniu do powszech­
nego pokoju, rozkwitu, spra-
wiedliwości społecznej w obu
państwach utrzymujących ze

sobą przyjazne stosunki.
W czasie rozmów, które u-

płynęły w atmosferze , szczero­
ści i wzajemnego zrozumienia
— czytamy w komunikacie —

obie strony dokonały wymiany
poglądów na temat stosunków
radziecko-egipskich, a także
sytuacji ną Bliskim Wschodzie.
Obie strony uważają, że wszys­
tkie państwa świata i siły mi­
łujące pokój powinny wywie­
rać nacisk na Izrael, by zmu­
sić go do wprowadzenia w ży­
cie rezolucji Rady Bezpieczeń­
stwa i uchwał ONZ dotyczą­
cych wycofania wojsk ze

wszystkich okupowanych tery­
toriów arabskich w celu osią­
gnięcia trwałego, sprawiedli­
wego pokoju. ':

Strona egipska — dodaje

lifikowany „ąlbert" i pociągnął ją
ulicami Krakowa. Nikt oczywi­
ście nie podejrzewał, że zwykła
szafa może kryć takie skarby.

Ną rogu ulicy Rzeźniczej cze­
kał na Perskiego Józef Miką.
Gdy tego samego dnia rano inż.
Dziuba polecił mu wyszukać
kryjówkę dla „transportu” i to
na terenie zakładu „Spectrum”
długp się namyślał, aż wreszcie

, zdecydował, że najlepiej będzie
ukryć szczątki pomnika w miej­
scu, gdzie już coś ukrył. Na dwa
miesiące przed wybuchem wojny
Józef Mika sprawił sobie moto­
cykl; gdy Niemcy wydali rozpo­
rządzenie o zgłaszaniu, wszelkich
pojazdów mechanicznych, żal mu

było się rozstawać z nowiutkim
motorem i włożył go do nie uży-
wanego kanału służącego nie­
gdyś przy reperacjach samocho­
dów w garażu i nakrył tam
szmatami i żelastwem..

Prosto więc do garażu popro­
wadził z Perskim platformę z

szafą. Z trudem wyjęli z niej
ciężkie.. przedmioty .; i : położyli
obok motocykla. Zarzucili wszy­
stko na powrót szmatami. Potem
Mika położył na kanał belki i
deski a na tę drewnianą kon­
strukcję polecił przesunąć tokar­
kę. I tak nad orłami i mieczem
trwała normalna praca w war­
sztacie mechanicznym , ^Spec­
trum”,

! Pytałem Józefa Mikę czy ktoś
poza uczestnikami. akcji wiedział,
co kryle się w kanale. Wiedzia­
ła jeszcze /jedną pracownica za­

komunikat — podziękowała
Związkowi Radzieckiemu za

wielką pomoc udzielaną Arab­
skiej ‘Republice Egiptuw roz­
woju jej gospodarki,; umocnie­
niu potencjału wojskowego i;
innych dziedzinach. .

Przywódcy Związku Ra­
dzieckiego Leonid Breżniew,
Nikołaj Podgórny i Aleksiej
Kosygin przyjęli. . zaproszenie
do złożenia wizyty-, w Egipcie
przekazane im w imieniu pre­
zydenta Anwarą Sadata,

Rozejmpa froncie

jemeńskim .

.• Oba państwa jemeńskie osiąg­
nęły dziś w noęy porozumienie
w. sprawie tymczasowego, rozej-
mjj.

'

Rokowania w Kairze trwają z

inicjatywy
'

misji’' mediacyjnej
państw Ligi Arabskiej.

„Kosmos-525“

na orbicie
18 bm. wystrzelono w Związku

Radzieckim kolejnego sztuczne­
go satelitę Ziemi z serii „Ko­
smos”. Nosi bn numer 525.

kładów Wanda Kłosowa a potem
jeszcze kilku członków . grupy
RPPS, z czasem dowiedział się
ó tym działacz PPR, organizator
Gwardii Ludowej —. Józef Zając.

Po terenie „Spectrum” ciągle
kręcili się Niemcy, zaglądali nie­
mieccy nadzorcy, przyjeżdżaliŻonierze — kierowcy samochoda­
mi do wprawienia szyb. Zaglą­
dali ;do warsztatu mechanicznego,
na szczęście żądnemu z nich nie
przyszło do głowy skorzystać z

kanału reperacyjnego.
Pewnego dnia pod koniec 1943

r. w „Spectrum” zjawili się
trzej panowie z gestapo. Od razu
skierowali - kroki do warsztatu

mechanicznego i zapytali o mi­
strza Mikę. Na wszystkich człon­
kach1 grupy RPPS ścierpła skó­
ra. Obawiano się, że to począ­
tek aresztowań. Mika jednak
wrócił następnego dnia do pra­
cy. Okazało się, że w jego domu,
przy ul,Cystersów ktoś, naj­
pierw-.zostawił a potem wyniósł
paczkę z częściami maszyn po-,
chodzących . z niemieckich woj­
skowych ■zakładów pocztowych,
które mieściły się naprzeciwko.
Podejrzewano Mikę,- że może
mieć ■coś wspólnego z człowie­
kiem, który wyniósł paczkę. Po
wyjaśnieniach i ■nocy spędzonej
na -. gestapo, Miką wróęił do domu.

Pod koniec wojny grupy
RPPS-u coraz częściej,, nawiązy­
wały; kontakt z PPR-owcami. Z
inż; Dziuba i jego ludźmi często
stykał się Józef, Zając, wybitny
działacz, Polskiej ■Partii Robotni­

Wywiad premiera
P. Jaroszewicza

w szwedzkim

dzienniku rządowym
SZTOKHOLM

Oficjalny organ rządu szwe­
dzkiego, socjaldemokratyczny
dziennik „Arbetet” opubliko­
wał. 18 bm. obszerny wywiad
z premierem Piotrem Jarosze­
wiczem, udzielony redaktorowi
naczelnemu tego pisma C. Nils-
sonowii

Tematem wywiadu są aktu­
alne problemy społeczno-go-.
spodarczę naszego kraju, a

także główne kierunki polskiej
polityki zagranicznej.

Laury
dla krakowskich
wiolinistów

Cenne międzynarodowe su- :

kcesy konkursowe odnieśli o-

statnio młodzi krakowscy mu­
zycy-wioliniści. Na Konkur­

sie im. Paganiniego w Genui
V nagrodę Zdobyła skrzypacz­
ka Teresa Głąbówna, studen­
tka krakowskiej PWSM (z kla­
sy prof. E. Umińskiej). Na

Międzynarodowym Konkursie
w Genewie III nagrodę uzy­
skał Zdzisław Polonek, alto­
wiolista, absolwent również
naszej PWSM •— uczeń prof.
Ę, Umińskiej. (J.p.).

Porządki
na Kasprowym Wierchu

Ostatnio doszło do porozumie­
nia między GKKFiT;ś? Tatrzań­
skim • Parkiem Narodowym
PKL w sprawie uporządkowa­
nia i'cjonu Kasprowego Wierchu.

Postanowiono . zbudować dla
turystów platformy widokowe,
ząbezpiecz.ęnia..rlawinowe oraz

śiątkf'■'żąbę‘?piećźająće' narciarzy
przed 'niebeifpiSczńymi-' -upańlta-■ńHiśw'‘SteciĄ; Gfehej • Doliny jak
również przebudować i: unowo­
cześnić miejscowe nartostrady.

Dziób - proteza
LONDYN

Angielscy dentyści uratowali
od; niechybnej śmierci ptaka o

imieniu Ferdynand” znajdują-,
cego się w ZOO w Battersea.

„Ferdynanda”, któremu w wy­
niku złamania dzioba groziła
śmierć głodowa, przewieziono do
kliniki; profesorowie A. Mark i
E. Pullcn wstawili mu plasty­
kową protezę, długości .30, cm,

Operacja przeszła pomyślnie.

czej. Rychło wtajemniczono go
w sprawę kryjówki w garażu i
jej zawartości. Józef Zając, gdy
tylko przepędzono, Niemców z

Krakowa i w „Spectrum" można
było odkryć kanał, zapropono­
wał inż. Dziubie, by pokazał kra­
kowianom uratowane i przecho­
wane przy ul. Grzegórzeckiej
szczątki Pomnika Grunwaldzkie­
go. Furmankami przewieziono je
na Plac Matejki i przekazano w

ręce oficerów Wojska Polskiego
podczas manifestacji w dniu 28
stycznia 1945 r.

Wtedy to przy ocalonych przez
Feliksa Dziubę, Tomasza Perskie­
go, Adama Klocka i Józefa Mi­
kę tarczach i mieczu Jagiełły
Społeczeństwo Krakowa przyrze—
kło&.jbna tym miejscu wzniesie
naród pomnik”.
.1 tąk się stanie.

ANDRZEJ URBAŃCZYK

Niestety, uratowane przez
inż. Dziubę i jego grupę orły,;
lew i miecz Jagiełły z Pomni­
ka Grunwaldzkiego gdzieś za­
ginęły, Redakcja „Echa” bę­
dzie bardzo wdzięczna Czytel­
nikom, którzy mogliby wska­
zać, gdzie znajdują się szcząt­
ki pomnika. Apelujemy.
tęm do .wszystkich — pomóż­
cie nam odnaleźć orły, lwa i
miecz. Jagiełły. Listy w tej
sprawie prosimy kierować na
adres redakcji: Kraków, ul.
Wiślna 2.

Notatki filmowe
„Waleria

i tydzień cudów"

Filmy że strachami bywają
dwóch rodzajów. Te w to­
nacji żartobliwej, częściej

do nas dotychczas przybywały
— widać fachowcy od zakupów x

uwaźąli, wychodząc z poważ­
nych założeń światopoglądo­
wych, że duchów i wampirów
poważnie traktować nie należy,
że miejsce dla nich zatem tyl­
ko w komediach. A przecież
jest i drugi typ filmu grozy,
ten całkiem serio i do napisu
„kopiec” z pełną powagą: do
nich należy właśnie „Waleria 1

tydzień cudów” Jaromila jire-
sza. W równym zresztą stopniu
związać można ten film ze sta­
rą tradycją surrealizmu w fil­
mie a i w literaturze: zreali­
zowano rzecz ha podstawie po­
wieści głośnego w Czechosło­
wacji Vitezslava Nezvala, na­
wiązując zarazem do sięgającej
lat dwudziestych tradycji ekra­
nowej.

Film jest na pewno efektow­
ny, w czym dodać trzeba o-

biektywnie — pomagają prze­
cież i wszystkie owe strachy i

dziwy. Ale, nawet jeśli zgodzić
się na wynikający z tego nie­
jaki bałagan w fabule, to prze­
cież „Waleria i tydzień cudów”
okazuje się dziełem cokolwiek

niezbornym. Tym bardziej o-

biecywać sobie można było
więcej po wieściach o głównej
nagrodzie w Bergamo 1970, a

także po interesujących po­
przednich filmach Jiresza, prze­
de wszystkim po „Pierwszym
krzyku” i zrealizowanych pod
kierunkiem tegoż. reżysera
„Perłach na dnie”.

Co jest natomiast absolutnie
nie kwestionowaną wartością
„Walęrii”>; to znakomite zdję­
cia. Ich kompozycja, plastyka,
znakomity rytm, a nawet stro­
na techniczna (co rzadkie
wśród filmów z naszego kręgu
krajów) budzić musi powszech­
ną uwagę. Zapewne i tutaj do-,
pomogła twórcom (zdjęcia Jan
Curik, dekoracje Jan Oliva)
samą tematyka filmu — gdzie
jak gdzie, ale w święcie ? ma­
rzeń; niesamowitych wypadków
stworzeń ze świata fantazji,
można właśnie w sferze wi­
zualnej popuścić cugli wyó-

■braźni... Nawet jednak przy
tej poprawce strona plastyczna
filmu ratuje „Walerię” przed
zbyt ostrą . krytyką

. „Był sobie łajdak*'
Ten western opiera się w du­

żej mierze na kreacjach ak- ;
torskićh, ■Kirk Douglas,

'

przy- ;
znajmy, ma sobie co pograć: ’

powierzono mu efektowną rolę
zimnego i wyrachowanego ban­
dyty, tego właśnię tytułpwegp
„łajdaka”,; który dokonuje ni- -

padu, a potem wpada w ręce
sprawiedliwości. Postać ta jest
właściwie kluczem do , ęałej
problematyki filmu: zapewne,
nie jednoznaczny to charakter

, (ż , zainteresowaniem śledzimy
postępki bohatera, tutaj bo­
wiem nie obowiązują schematy
i nię wszystko da się ż góry
przewidzieć), a jakaż indywi­
dualność świadczy o tym
Choćby zakończenie, gdzie
przekonać się musimy jak roż-

przestrzenia się zaraza, jak
przestępstwo staje się zachętą
dla otoczenia.

Można o tym mówić bez o-

bawy, że zdradzamy treść fil­
mu: i ten western bowiem wy-
daje się mieć zadania szersze,
wychodzące poza samą przy­
godową akcję. Bez pretensjo­
nalnych ambicji filozoficznych,
ale przecież opowiada on his­
torię, z której wynika coś. in­
teresującego i ważnego. A że

jednak przede wszystkim ehce

swoją opowiastką bawić? Trud­
no mieć o to pretensje, niczego
ważniejszego w tym gatunku
nie ma.

Wie o tym doskonale stary
spec od takich' właśnie filmów,
znany i u nas Joseph L. Man-
kiewicz. Reżyser starszego po­
kolenia (63 łatą) ma już za sobą
długą listę sprawnie zrealizo­
wanych filmów o charakterze

melodramatyczno - rozrywko­
wym — żeby przypomnieć tyl­
ko „Wszystko o Ewie’?, „Boso-
noga Contessa”, „Kleopatra”.-
Właśnie te filmy ustawiają od
razu Mankiewicza ną właści­
wym tle: trochę dramatu, spo­
ro widowiska, a przede wszyst­
kim wyczucie potrzeb widza

masowego, niezbyt wymagają-
Icego. .

TADEUSZ ROBAK

. WYDAWCA: Krak. Wyd. Praso­
we RS W „Prasa”, ul. Wiślną 2,

-łDRUK: Prasowe Zakłady Gra*
ficzne RSW „Prasa” Kraków, ul.

Wielopole 1. /

KOLPORTUJE:„Ruch” nr cen­
trali telefon. 252-90. Koniec dru*
Ku r- godz. 16.00.
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Zaklęte rewiry

KOMU TO SŁUŻY?

krańcowo posunięta formali­
zacja sprowadzona została do
wertowania papierków. Przez
to samo graniczy częśto z ab­
surdem.

Współistnienie oparte
na wzajemnej

Pó dłuAszejprzerwie powracam raz jeszcze do tematu, który
był przedimotem naszej wspólnej z Czytelnikami dyskusji. Tym
razem punktem wyjściowym do dalszego rozglądania się po za­
kamarkach gastronomii będzie następujące stwierdzenie: „Dla za­
bezpieczenia interesów konsumenta i wykrywania nadużyć w

branży gastronomicznej ustanowiono instytucje kontrolujące”.

Flacówki ^gastronomiczne od­
wiedzają'. regularnie kon­
trole z „Sanepidu", milicji,

PIH, Wydziału Przemysłu i
Handlu Rady; Narodowej. Do­
łączmy do tej| listy kontrole

wewnętrzne, ąpołeczne, bran­
żowe i parę intoych. Co praw­
da ilość kontrolujących nie

przekroczyła jeszcze ilości
kontrolowanych, ale jesteśmy
na dobrej drodze! Jak zwykle
bywa w podobnydh sytuacjach
ilość nie odpowiada jakości.
Czynności, z* któryrmi uporał­
by się jeden znajiący się na

rzeczy fachowiec, wykonuje
kilka (o ile nie kilkanaście)
osób, które się często na rze­
czy znają niewiele albo nic.
Obserwujemy paradoksalną
sytuację że w barze czy re­
stauracji zamiast oczekiwać na

konsumenta, oczekuje się na

inspekcję.
Nie jestem przeciwnikiem

kontroli jako takiej. Jestem

przeciwnikiem kontrolowania
głupiego, idiotycznego w sa­
mym swoim jądrze, którego

BLOKI SZYNKOWE Z DROBIU

Zakłady Jajczarsko-Drobiars-
kle w Prochowicach na Dolnym
Śląsku rozpoczęły produkcję
dwóch nowych potraw z dro­
biu: rosołu z kurczaka w pusz­
kach, gdzie obok gotowego po
zagrzaniu do spożycia rosołu,
znajduje się kurze mięso, żo­
łądki 1 skrzydełka oraz > tzw.
blok szynkowy z drobiu, który
jest roladą z mięsa kurcząt.

KORECZKI Z WARZYW
. I MAŁA PASTA

Kujawskie Zakłady Przemy­
słu Owocowo-Warzywnego wę
Włocławku rozpoczęły w tym
roku produkcję pasty pomido-

Nowości

przemysłu spożywczego
rowej w małych, 70-gramowych
opakowaniach przeznaczonych
do, jednorazowego użytku. Za­
kłady wprowadziły również no­
we asortymenty przetworów o-

wocowo-warzywnych, m. in.
pastę z papryki, koreczki z

warzyw i kremy owocowe.

TRUSKAWKI I SZPROTY

Oddział Kujawskich Zakła­
dów Owocowo-Warzywnych,
znajdujący się w Unisławiu,
wprowadził w okresie tzw.

„martwego sezonu” — po za­
kończeniu produkcji przetwo­
rów owocowo-warzywnych —

nowy zupełnie asortyment wy­
robów, konserwy rybne. Ta
cenna inicjatywa pozwoli na

wyprodukowanie dodatkowo w

tym roku 500 ton konserw ze.

szprotów i makreli; a równo­
cześnie zapewni całoroczne za­
trudnienie dla sporej grupy
pracowników, dawniej sezono­
wych.

Krakowski czas pogardy i walki
Rozrastająca się w ostat-
"^nim czasie dosyć szybko

biblioteczka „cracouianów"
wzbogaciła się niedawno o

pozycję nie potrzebującą re­
klamy; i bez niej zniknęła
właściwie już z księgarskich
półek.' Mieszkańców Krako­
wa zainteresować musiał
chociażby tytuł książki, wie­
le obiecujący — „W okupo­
wanym Krakowie”, miłośni­
kom i badaczom dziejów
najnowszych wystarczyło
nazwisko autora: Stanisław
Dąbrowa-KoStka.

Ten znany z setek artyku­
łów dotyczących wydarzeń
okresu ostatniej wójny i o-

kupacji, opublikowanych na

przestrzeni ostatnich dziesię­
ciu lat w prasie krakowskiej
i krajowej autor postańowił
napisać wreszcie książkę o

tym, czym zajmuje się bez
reszty — o okupacyjnym
Krakowie.

Stanisław Dąbrowa-Kostka
jest historykiem-entuzjastą,

Przeglądanie papierków ź

pewnością nie służy interesom
konsumenta. Wątpię, by słu­
żyło komukolwiek. Można wy­
kazać fakturzystce,. że pomy­
liła się zaniżając o 2 zł cenę
kartofli, można donieść na ku­
charkę, że do zupy zużyła o

20 g pieprzu więcej niż tego
wymaga receptura. Można się
przyczepić do wielu innych
drobiazgów. Nie jest trudno

sporządzić notatkę , służbową
np. o dziurawym chałacie pod-
kuchennej lub o braku czepka
u bufetowej.

Większego zachodu . wyma­
ga natomiast znalezienie od­
powiedzi na pytanie, dlaczego
podkuchennej przydzielono
tylko jeden chałat na rok, a

bufetowa do tej pory nie mo­
że się. doczekać przepisowego
czepka. Mówił jeden szef za­
kładu gastronomicznego: ‘„Od
trzech tygodni zgłaszam ko­
nieczność naprawienia lodów­
ki i wciąż słyszę, że brak czę­
ści zamiennych. Inspekcja na­
pisze oczywiście w protokole o

antysanitarnych
przechowywania
żywnościowych, ■co riie zmieni
faktu, że części zamiennych
jak nie było tak nie będzie",

Według powszechnej opinii
protokoły pokontrolne w więk­
szości nie dają żadnych pozy­
tywnych rezultatów. Kontrola
formalna staje się kontrolą
pozorną. Słowem — sztuka dla
sztuki. Jedyna „korzyść" z

nadmiernego obcowania z in­
spektorami to kształcenie u-

miejętności zachowywania się
w najbardziej krytycznych sy­
tuacjach. Obserwacja poucza,
że umiejętności takie doskona­
lone są niewspółmiernie’ lepiej
niż rzetelne i , rozumne kontro­
lowanie.

warunkach
produktów

Władzą sprawowania kon­
troli nad innymi przy nie­
umiejętności korzystania z

niej, może się stać narzędziem
demoralizacji. Nie odkrywam
rzeczy nowych, że w gastrono­
mii kontrolerów często „kupu­
je" się obiadem, alkoholem,
nieraz — jak wykazuje śledz­
two-w sprawie PIH-u — go­
tówką. Zjedzony przez inspek­
tora kotlet, kucharz w sobie
znany, sposób „wygospodaru­
je" z porcji konsumenta, a wy­
pity alkohol uzupełni bufeto-

||g||

Ifc■8a8888fe:iy:
W Mediolanie występuje zespół bigbeatowy braciszków zakon­
nych, z miejscowego klasztoru. Ich występy 'Cieszą się dużym
powodzeniom publiczności. N/z: Zespół „The Francis Boys” w

czasie występu.
CAF — AP — telefoto

ale przy tym badaczem nie­
zwykle sumiennym. Sam
był jednym z ludzi, którzy
odcisnęli swe dające się mo-

cno okupantowi We znaki.
piętno obecności w Ruchu
Oporu — przez cały okres o-

kupacji nie rozstawał się z

pistoletem, walczył. Kiedy
przed dwoma laty byłem w

jego mieszkaniu, by poroz­
mawiać o prowadzonej przez
mego przy pomocy „Echa
Krakowa akcji zbierania
informacji o ludziach z „Ust
skazanych na śmierć” podzi­
wiałem ogromne; chyba nie
mające sobie; równego, usy­
stematyzowane archiwum
materiałów obrazujących to­
czącą się w stolicy Gd wal­
kę z okupantem i jego poli­
tyką eksterminacyjną. Książ­
ka „W okupowanym Krako­
wie zrodziła się więc z po­
trzeby serca i kilkunastolet­
niej pracy badawczej.

We_ wstępie do czternastu
szkiców o walce z okupan-

wa wodą. Nikt nie dopłaca.
„Koszty reprezentacyjne" po­
krywa z własnej kieszeni kon­
sument. Trudno mu wmawiać;
że wszystko dzieje się dla je­
go dobra.

Przekupstwo w najróżnorod­
niejszej postaci jest ceną świę­
tego spokoju. . Wiadomo bo-
więlfi, że przy aktualnie’ obo­
wiązujących w gastronomii
przepisach, uchybień można się
doszukać wszędzie. Trzeba
mieć tylko dobre chęci. Posta­
wienie na straży nawet całej
kompanii kontrolujących nie
rozwiąże problemu nieuczci­
wości. Może być co najwyżej
próbą kamuflażu prawd oczy­
wistych.

Ubolewamy, że ludzie roz-

kradają własność społeczną,
załamujemy ręce nad przy­
padkami przekupstwa. Obser­
wujemy zjawisko braku odpo­
wiedzialności, ale powiedzmy
sobie otwarcie:- nie będzie od­
powiedzialności bez material­
nego nią zainteresowania. Kie­
rownik zakładu dopilnuje ja­
kości podawanych
personel nie będzie
prowiantu kuchennymi drzwia­
mi, gdy będą mogli odczuć
konkretnie, że okradając zakład
okradają nie jakieś anonimo­
we „społeczeństwo", ale bez­
pośrednio siebie samych. Obej­
dzie się wtedy bez • rozbudo­
wanego i kosztownego nadzo­
ru. Wystarczy starannie wyse­
lekcjonowana kadra w ujed­
noliconym aparacie kontrol­
nym. przed którą postawione
zostaną wymagania na miarę
wynagrodzeń. Wymagania wy­
sokie. Tym samym usunięta
zostanie przyczyna amoralnej
sytuacji, w której inspektora
można skaptować za brizol z

pieczarkami, kjęlisżęk wódki
lub pieniądze wsunięte do kie­
szeni.

Dla wyciągania prawidło­
wych wniosków, nię trzeba po
rozum iść na Węgry czy do
NRD. Wystarczy go poszukać
we własnej głowie.

JERZY PIEKARCZYK

potraw,
wynosił

WIDZIEĆ SKUTKI
NIE DOSTRZEGAĆ

PRZYCZYN

I

tern Stanisław Dafbrowa-
Kostka uzasadniając swój
zamysł napisania omawianej
książki wspomina o potrze­
bie . przeciwstawienia się.
krzywdzącym Kraków i jego
mieszkańców opiniom o po­
korze i milczeniu, w jakim
znosili oni jakoby „czas po­
gardy”.

Czy opinia tako funkcjo­
nuję faktycznie? Dla poko­
lenia, które i ja reprezentu­
ję, ludzi urodzonych po woj­
nie nie ma większego sensu

licytacja zasług w walce z o-

kupantem. Jako naród egza- .

min okupacyjnej nocy zda­
liśmy przecież niezwykle go­
dnie, jak, żaden inny Okupo­
wany kraj. Istnieje jednak
spora dysproporcja w zakre­
sie wiedzy jaką dysponuje­
my o Krakowie lat okupa­
cji i innych . miast, dyspro­
porcja w jej upowszechnie­
niu. I na wyrównywaniu te­
go dysonansu polega zasługa
Si. Dąbrowy-Kostki i innych

W Moskwie odsłonięto niedawno pomnik wielkiego poety rosyj­
skiego Sergiusza Jesienina, wykonany przez rzeźbiarza W. Ci-
gala i architektów S. Wachtangowa i J, Jurowa. N/z: pomnik

Jesienina na bulwarze jego imienia w Moskwie-

Dwa łyki ekonomiki

gta AJWAŻNIEJSZE zadania
■W"gospodarcze 1972 roku są

wykonywane nie tylko zgo­
dnie z planem, ale i z pewnymi
nadwyżkami. Notujemy na ryn­
ku. w fabrykach i idW statysty­
kach zwiększenie produkcji i do­
staw. pomyślnie wyglądają bi­
lanse handlu zagranicznego, do­
chody ludności przekroczyły po­
ziom przewidziany na ten rok.
Oczywiście są pewne kłopoty —

jako, że na ogół praktyka zaw­
sze nieco „odstaje” od najideal-r.
niejszych nawet .założeń teorety­
cznych. Ale niedostatki i błędy
dostrzeżone już wcześniej i ko­
rygowane na bieżąco są nauką
na, przyszłość: Wydawałoby, się
więc,., 'że ostatnie miesiące, roku
powinny przebiegać pód znakiem

krakowskich historyków zaj­
mujących się dziejami oku­
pacji w naszym mieście.

Pierwszy szkic książki
wprowadza nas w zasady
polityki okupanta wobec za­
jętego miasta — jest ich zna­
jomość potrzebna w zrozu­
mieniu niezwykle trudnych
warunków walki z hitlerow­
cami w Krakowie, w końcu
był on przecież stolicą GG,
siedzibą wielu centralnych
urzędów hitlerowskiej admi­
nistracji, miejscem stacjono­
wania tysięcy stróżów nie­
mieckiego porządku. Pozo­
stałe przedstawiają, 'konkret­
ne fakty z konspiracyjnej
walki a ukazane są bez brą­
zowniczego tonu. Kostka pi­
cze również o akcjach nie­
udanych lub przeprowadzo­
nych nieudolnie. Pisze skro­
mnie i stara się ukazać pro­
blem w całej gamie gry
świateł i cieni. I to właśnie
jest najbardziej przekony­
wające.

zadowolenia 1 tzw. świętego spo­
koju. Tymczasem nic z tych rze­
czy; '■ \

Na wszystkich szczeblach go­
spodarczej'drabiny, ną górze i ną
dole wrze od intensywnych 'prać,
twórczych pomysłów i przygoto­
wań do wcielenia ich w życie. W
gospodarczym notatniku ostat-
nich miesięcy odnotowaliśmy kil­
ka ważnych decyzji rządowych
w sprawie podwyższenia zasad­
niczych założeń planu na rok
przyszły. Dzieje się tó w myśl

najprostszego pozornie założenia
— skoro w tym roku jest le­
piej, niż planowano, to należy z

tego skorzystać i odpowiednio
skorygować.Założenia dalsze. Le­
pszy start na początku 1973 roku
powinien, przynieść większe efe­
kty.;

Omawiając sprawy wiodące dla
rozwoju kraju, nie spuszczano
oka z pozornie drobniejszych,
fragmentarycznych zagadnień —

jak rozwój usług, realizacja in­
westycji przemysłu lekkiego i
nieustannie przewijający się we

wszystkich obradach partyjnych
i rządowych motyw rynku.dal-

szej poprawy zaopatrzenia skle­
pów jako zasadniczego zadania
gospodarki, Piszemy, iż są to

sprawy pozornie fragmentarycz­
ne, bo w rzeczywistości one wła­
śnie w dużej, mierze decydują o

powodzeniu naczelnego zadania:
podniesienia stopy życiowej spo­
łeczeństwa.

Ale poziom naszego życia jest
wypadkową działania całej go­
spodarki. Im działanie," spraw­

niejsze — tym lepsze Wyniki. O
sprawności działania decyduje
zaś elastyczny, nowoczesny sy­
stem organizacji i zarządzania.
Wiemy, że' w tej dziedzinie nie
brak u nas narosłych od lat biu­
rokratycznych anachronizmów.
Nic też dziwnego, że od wielu

Autor zdaje sobie sprawę
z niedostatków publikacji —

daje temu wyraz we wstę­
pie. Koncentrując się na

faktach nie próbował wni­
kać w psychologię życia
zbiorowego i indywidualne­
go w okupowanym mieście.
Inna sprawa, że poza Kazi­
mierzem Wyką nikt jeszcze
dogłębnie nie zastanowił się
nad. tą stroną krakowskiej
okupacyjnej nocy.

Może w swej następnej
publikacji pokusi się o to
Stanisław ; Dąbrowa-Kostka,
Wiemy wszak, że pracuje
nad kolejną, książką o oku­
powanym Krakowie.

ANDRZEJ URBAŃCZYK

Stanisław Dąbrowa-Kost­
ka, „W okupowanym Kra­
kowie”, Wyd. MON1, 1972, ce­
na 20 zł.

TOIOWO
ZE ŚWIATA

STATKI TONĄ
Dokładna statystyka zatopio­

nymi statków londyńskiego
Lloyda — doprowadzona ak­
tualnie, do końca 1970 ;roku
wykazuje, iż w samym tylko
1970 roku poszły na dno 35?
statki o łącznym tonażu prze­
szło milion toń. Oznaczą to, że
przeciętnie, tonął jeden statek
dziennie.
TUNEL EUROPA — AFRYKA?

Hiszpańscy naukowcy z ma­
dryckiego instytutu geologii i

kopalnictwa opracowali projekt
budowy podmorskiego tunelu
pod Cieśniną Gibraltarską, któ­
ry połączy Europę z Afryką;
Tunel ma mieć 15 km długości.
Opinie geologów Hiszpańskich,
oparte na badaniach nauko­
wych, wskazują na możliwość
wydrążenia tunelu podmorskie­
go w tym rejonie. Kto jednak
podejmie się finansowania te­
go ciekawego przedsięwzięcia?
Z KARIERY KATAMARANOW

W radzieckiej stoczni remon­
towej w Wielkim Ustiugu bu­
duje się obecnie pietw&ze po­
spieszne katamarany pasażers­
kie do żeglugi po wielkich je­
ziorach i rzekach. Szybkość 40
km na godzinę, nawet przy
dwumetrowej fali, zaś pod
stępką wystarczy 1 metr wody,
jak więc widać, radzieckie ka­
tamarany będą mogły przybijać
do nabrzeży najpłytszych przy­
stani.

miesięcy grono specjalistów w

utworzonej specjalnej komisji
rządowej opracowało teoretycz­
ne zasady nowej, organizacji. W
dokumentach mowa o sensow­
nym i ekonomicznie uzasadnio­
nym powiązaniu takich chociaż­
by relacji ekonomicznych, jak
praca i płaca, inwestycje, i kre­
dyty, operowanie majątkiem
trwałym i gospodarka materia­
łowa. By zaś nie '

powodować
wielkich wstrząsów, których go­
spodarka nie*, lubi, by przed roz­
poczęciem realizacji nowych za­
sad wypróbować je w praktyce,
na razie trzydzieścijednostek
gospodarczych przygotowuje się
do Wprowadzenia ich u siebie w

życie. Roboty koło tego co nie­
miara •— nic też dziwnego, że o

spokojnym końcu roku mowy
tu być nie może. Podobnie zre­
sztą jak i w każdej fabryce, biu­
rze czy instytucji., Ów niepokój,
to nic innego, jak twórcze dzia­
łanie. A, tego nigdy za dużo.

ED.

S, K. (4718). Informacji ó podofi­
cerskiej szkole MO udzieli Panu

bezpośrednio Dział Kadr KW MO
— pi. Szczepański 5.

Czytelnik K. (4681), Czytelnik
(4752), Rencistka (4696), Janina W.
(4853), Stała Czytelniczka (4845).

Prosimy o osobiste skontaktowa­
nie się ż naszym doradcą praw­
nym, który udziela bezpłatnie po­
rad i wyjaśnień prawnych Czytel­
nikom w każdą sobotę w godż.
13—15 w lokalu redakcji, ul. wiśl-
na 2, pok. 29.

Krakowianka (4692) ”■■■'
Po informacj e należy się zwró­

cić do Zarządu Okręgu. Związku
Zawodowego, do którego należą
pracownicy Waszego zakładu’, pra-
cy.

’

St. H. Poręba Wielka (4340)
.Rozmawialiśmy z przewodniczą­

cym rady zakładowej, który pro­
si Pana o osobiste skontaktowanie
się z nim dla dokładnego wyjaś­
nienia sprawy.

Jadwiga W. (4381)
Radzimy zwrócić się do Okręgo­

wej Poradni Wychowawczo-Zawo-
dowej Kuratorium — ul. Ćzarno-

. wiejska. 8.

Przereklamowali
Władze, miejskie szwedzkiego

.G.oeteborga • postanowiły prze­
szkolić personel swoich pla­
cówek pocztowych, W tym celu
sprowadzono■.z • zagranicy, film
instruktażowy o działalności
Wzorowych placówek tego ro­
dzaju,

Do projekcji filmu nie doszło,
ponieważ -7 -’, na szczęście.'-^
zaufano poczcie, na którei za­
ginął.
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POKOJU na NOCLEGI
dla pracowników przyjezdnych r- poszukuję
w pobliżu Nowego Kleparza Centralne Piwnice

Win Importowanych, w Krakowie* ul. Kamien­
na 2. Warunki najmu do uzgodnienia. Zgło­
szenia pisemne lub osobiste przyjmuje Sekcja
Transportu i Administracji.

PRZETARGI

Miejski Zarząd Dróg 1 zieleni --'w Krakowie, u|.
Barska 12 — SPRZEDA W DRODZE PRZETARGU
PUBLICZNEGO NIEOGRANICZONEGO przeznaczo­
ny do rozbiórki budynek mieszkalny z przynaieź-
nościami, znajdujący się na nieruchomości przy Ul.

Zakopiańskiej 111.
Cena wywoławcza wynosi 8.503 zł.

Przetarg odbędzie się w dniu 28 października 1972

roku, o godzinie 9, w miejscu położenia obiekty.
Przystępujący .40 przetargu winni wpłacić w ka­

sie Zarządu wadium w wyspk9ś<?i 10 proc, ceny
wywoławczej, które w przypadku uchylenia się
od zawąrcią umowy ulegnie przepadkowi na rzecz

Zarządu. — Wadium oferentów, których oferty nie

zostaną przyjęte. Zarząd, zwróci bezpośrednio po
przetargu.

Nabywca obowiązany jest przystąpić do rozbiór­
ki budyńkii w terminie 7 dni od daty oddania obiek­
tu. K-10510

PRACOWNICY POSZUKIWANI

Miejski Teatr Muzyczny Opera 1 Operetka — w Kra­
kowie, ul. Senacka 6 -- zatrudni natychmiast

— 2 PALACZY C. O. z uprawnieniami oraz 3 wy­
soko kwalifikowanych KRAWCÓW MĘSKICH.

Wynagrodzenie zgodnie z Układem Zbiorowym
Pracy pracowników instytucji artystycznych.

INŻYNIERA MECHANIKA, INŻYNIERA CHEMIKA
oraz PROJEKTANTÓW ■ETO, zatrudni natychmiast
Zakład Organizacji, Studiów i informatyki,,0REKQP**
w Krakowie, ul. Pawia 3 — Kombinat Siarkowy —

telefon nr 261-98.

Zakład Transportu Przemysłu Mięśnęgo w Krakowie,
al. Pokoju 73, zatrudni natychmiast:

— 6 MECHANIKÓW SAMOCHODOWYCH,
— ELEKTRYKA SIECIOWEGO,
— POMPIARZA DO OBSŁUGI POMP WTRYSKO­

WYCH,
— BLACHARZA-SPAWACZA GAZOWEGO,

— 15 KIEROWCÓW z II i i kat. prawa jazdy.
Warunki pracy i płacy do omówienia na miejscu.

Huta im. Lenina — zatrudni natychmiast:
— INŻYNIERA BUDOWLANEGO z dwuletnią prak­

tyką w budownictwie,
— MGR INŻ. BUDOWNICTWA z 3-letnią prakty­

ką w zakresie przygotowania produkcji bud.,
z uprawnieniami bud.,

— MISTRZÓW BUDOWLANYCH z wykształce­
niem technicznym, co najmniej 3-Ietnią prak­
tyką. na stanowiska mistrzów budowy,

s- ELEKTROMONTERÓW,
— SUWNICOWYCH,
— STRAŻNfk-O^ strasy' przemysłowej;
— TOKARZ?,,. FREZERÓW, WYTĄ^ĄRZJ , ME­

TALOWYCH, SZLIFIERZY po zasadniczej szko­
le zawodowej — z co najmniej 2-letnią prakty­
ką w zawodzie,

— ZBROJARZY, CIEŚLI BUDOWLANYCH, MU­
RARZY. BETONIARZY^ PRACOWNIKÓW NIE­
WYKWALIFIKOWANYCH do pracy przy pro­
dukcji,

• MANEWROWYCH z uprawnieniami PKP z prze­
znaczeniem do 4-brygadowej organizacji pracy.

Wymagany, dobry stan zdrowia.

Zgłaszający ^ię winien posiadać świadectwo ukoń­
czenia szkoły oraz inne dokumenty stwierdzające
posiadane kwalifikacje, ważny ^jowód osobisty, ksią­
żeczkę wojskową: .świadectwo pracy z. adnotacją
o zajęciach sądowych (Dziennik Ustaw pr 10, z dnia
31 III 1962 r., poz. 46) oraz opinię z ostatniego miej?
sea pracy.

Dla zamiejscowych zakwaterowanie w hotelach

pracowniczych.
Zgłaszających się przyjmuje P?lał Kadr H1L.

Dojazd z Dworca Głównego w Krakowie tramwa­
jem Nr 4. — Wysiadać ną drugim przysttpku od,
Placu Centralnego i przejść około 200 m w kie­
runku Walcowni. ’

Zakłady Budowy Maszyn i Aparatury im. St. Szad­
kowskiego w Krakowie — zatrudnią natychmiast:

TOKARZY, WYTACZARZY, OPERATORA SAMO-
ŁAD OWARKI EMPOR, 4 ELEKTRYKÓW z grupą
BHP bez ograniczenia oraz PRACOWNIKÓW nie­
wykwalifikowanych do pracy w Wydziale Odlewni

i transporcie wewnętrznym*
Dla- pracowników zatrudnionych przy, obróbce

mechanicznej gwarantuje się zakwaterowanie w ho­
telu robotniczym I i II kategorii „Wawel Tpuristu”.

Pracownicy niewykwalifikowani mogą w ramach
szkolenia zdobyć każdy zawód po ukończeniu krót­
kiego przeszkolenia.

Zakład posiada s?kpłę zawodową 1 technikum.
Dodatkow.e świadczenia dla pracowników:

ubranie robocze, korzystanie z zakładowych
domów wypoczynkowych.

Zainteresowani proszeni są o zgłaszanie się
w Dziale Spraw Osobowych Zakładów — Krakó',r
ul. Grzegórzecka 71, w godz. 7—14 .

Dyrekcją Państwowego Domu Reńciśtów: Nr <

„Dom Seniora Naftowca” — w Krakowie przy ul.
Kluzeka 8, telefon 385-32 — zatrudni natychmiast
GŁÓWNEGO KSIĘGOWEGO. — Warunki pracy
do omówienia na miejscu.

Ośrodek Badawczo - Rozwojowy Informatyki, Od­
dział w Krakowie, ul. Czysta 1* tel. 304-66 — przyj-
mią do pracy BIBLIOTEKARZA,. z , wyższym wy*.
kształceniem i praktyką.

I OBIEKT p:

w okolicy Zakopanego
nadajgcy się na prowadzenie wcza­
sów - KUPIĄ Zakłady Przemysłu Ty­
toniowego - w Krakowie, al. Planu

6-letniego 152.

ECHO KRAKOWA

Biuro Studiów 1 Projektów Budownictwa Wiej­
skiego, w* Krakowie, pl. Na Stawach 3 — zatrudni

natychmiast wysoko kwalifikowanych z praktyką
i uprawnieniami:

r* 2 MGR INŻYNIERÓW ARCHITEKTÓW na sta­
nowiska kierowników zespołu w pracowni stu-

dialno-projektowej
— 2 MGR INŻYNIERÓW ARCHITEKTÓW, wzgl.

INŻYNIERÓW ARCHITEKTÓW, na stanowiska
•t. projektantów względnie projektantów

— MGR INŻYNIERA KONSTRUKTORA względnie
INŻYNIERA KONSTRUKTORA na stanowisko
kierownika zespołu w pracowni studialno-pro-
jektowej

— 2 MGR INŻYNIERÓW Instalacji sanitarnych,
względnie INŻYNIERÓW sanitarnych na stano­
wiska st. projektantów, względnie projektan­
tów

— KALKULATORÓW.
Zapewnia się doskonałe warunki płacy i prący.
Zgłoszenia przyjmuje Dział Kadr.

Krakowskie Przedsiębiorstwo Budownictwa Przemy­
słowego Kraków, ul. Dzierżyńskiego 112, zatrudni na­
tychmiast:

— CIEŚLI,
— ZBROJARZY,

BETONIARZY,
PRACOWNIKÓW NIEWYKWALIFIKOWANYCH,
MISTRZÓW | TECHNIKÓW BWOWLANYCH.

Pracownikom nowo przyjętym Przedsiębiorstwo za­
pewnią:

— bezpłatne zakwaterowanie w hotelach własnych
(dla pracowników zamiejscowych) .oraz odpłatnie

wyżywienie, możliwość otrzymania innych świad­
czeń w ramach akcji socjalnej,

— możliwość korzystania z własnych ośrodków wy­
poczynkowych w Beskidzie Żywieckim i wycie­
czek niedzielnych.

Zgłoszenia przyjmuje oraz Informacji udziela Dział
Zatrudnienia i Płac. Kraków, ul. Dzierżyńskiego 112,
pokój 111, tel. 352-48, lub centrala 362-00, wewn. 123,
215, 216.

KOLEJNE LOSOWANIE „LAJKONIKA”
odbędzie się w niedzielę 22 października,
o godzinie 12 w Pałacu Młodzieży w Kra­
kowie, ul. Krowoderska 8.

Nowohuckie Przedsiębiorstwo Instalacji Przemysło­
wych „Montiń44 w Krakowie-Nowej Hucie-Ćzyżynach,
ul. Centralną 51, zatrudni:-

MONTERÓW instalacji przemysłowych, c.o., gaz
i wodno-kanalizacyjnych oraz urządzeń wentylacyj­
no-klimatyzacyjnych,

SLUSARŻY konstrukcyjnych i remontowych ma­
szyn i urządzeń przemysłowych,

SPAWACZY gazowych i elektrycznych,
UKŁĄpACŻY izolacji , termicznej,
ŁADOWACZY magazynowych i transportu we­

wnątrzzakładowego,
KOPACZY.
Ponadto przedsiębiorstwo przyjmuje absolwentów

szkól zawodowych; wymienionych zawodów oraz

absolwentów wszystkich innych szkól o zbliżonych
specjalnościach.

Praca na terenie Krakowa, woj. krakowskiego,
kieleckiego i katowickiego.

Na wszystkich placach budów, na których przed­
siębiorstwo prowadzi roboty montażowe, istnieją
warunki dostosowane do ewentualnych wyjazdów do
rodzin w piątki i dojazdów do prący w poniedziałki
każdego tygodnia.

Poza tym/ istnieje możliwość skierowania do robót

montażowych poza granice kraju, po przepracowa­
niu odpowiedniego okresu czasu w przedsiębiorstwie.

Przedsiębiorstwo prowadzi kursy szkoleniowe, mię­
dzy innymi na : uprawnienia spawacza gazowego
i elektrycznego.

Dla zamiejscowych, dobre i bezpłatne zakwatero­
wanie w hotelach robotniczych oraz tanie wyży­
wienie w istniejących stołówkach.,

przedsiębiorstwo posiada ośrodki wczasowo-kólO-

nijnę w górąch i pad mor?ęm.
Dla omówienia Warunków pracy I Płacy niezbędne

jest osobiste zgłoszenie się z odpowiednimi doku­
mentami w Dziale Zatrudnienia t przedsiębiorstwa.

pojazd z dworpa kolejowego i autobusowego W Krą^
kowie tramwajem nr 4, 5, 15 do ęzyżyp, a następnie
tramwajem nr 22 jeden przystanek, albo autobusem
nr 121 lub. pieszo 10 minut.

Cementownia „Nowa Huta4* w Krakowie zatrudni

natychmiast z terenu Krakowa i Nowej Huty:
— INŻYNIERA lub TECHNIKA BUDOWNICTWA

LĄDOWEGO pa stanowisku kierownika Działu

Inwestycji — wymagane uprawnienia budowlane
oraz kilkuletni staż pracy w służbie inwesty­
cyjnej,

— TECHNIKA MECHANIKA SAMOCHODOWEGO
na stanowisku starszego mistrza d/s transportu
samochodowego,

— TECHNIKA ENERGETYKA do pracy na stanowir
sku st. technika w Dziale Głównego Energetyka,

— OPERATORA . SPYCHACZA typu „Mazur”,
. z uprawnieniami,

— 2 KIEROWCÓW z I, II lub III kat. prawa jazdy,
3 manewrowych z uprawnieniami PKP,

— 3 elektromonterów do prący w utrzymaniu,
ruchu,

— 10 PRACOWNIKÓW NIEWYKWALIFIKOWANYCH

ną stanowiska pąkowaczy maszynowych w Wy-
dZlftle pakowni i operatorów zespołu przenośni­
ków w Wydziałach produkcyjnych. . . x

Praca w systemie 4-brygądowym.
Kandydaci proszeni są o zgłaszanie się w Dziale

Kadr iy l&fcplgnja. tramwajem linii 15, 14 i 20.

Biurze Projektów,
INŻYNIERÓW BU-

w zawodzie;

Przedsiębiorstwo Przemysłowe Budowy Huty lm.

Lenina, Generalny Wykonawca &udów — Huty im.
Lenina w Krakowie, Huty w Zawierciu i Huty Ka­
towice — zatrudni natychmiast
PRACpWNiKOw umysłowych na stanowiskach:

— KIEROWNIKÓW BUDÓWj, MAJSTRÓW BUDO­
WY, Z uprawnieniami budowlanymi, PROJEK»

TANTÓW, ASYSTENTÓW projektantów, KOSZ­
TORYSANTÓW branży

'

budowlanej i energe­
tycznej, do zatrudnienia w

tęl. 456-51 1 na staż pracy
DOW LANYCH.

PRACOWNIKÓW FIZYCZNYCH

— MURARZA, TYNKARZA^ BETONIARZA, CIE­
ŚLI, STOLARZA, SZKLARZA, DEKARZA. BLA­
CHARZA, SPAWACZY elektryczno-gazowych.
ELEKTROMONTERÓW* MONTERÓW instalacji
sanitarnych, OPERATORÓW koparek, spycha­
rek* ładowarek, sprężarek, POMOCNIKÓW
operatorów, MECH ANTKÓW samochodowych
i ciągnikowych. KIEROWCÓW I i II kat, pra­
wa jazdy, KIEROWCÓW ciągników,. ŚLUSARZY
KONSTRUKCYJNYCH remontu sprzętu ciężkie­
go i średniego, MALARZY konstrukcji stalo­
wych, ŁADOWACZY, KOPACZY TOROWYCH,
ABSOLWENTÓW SZKÓŁ ZAWODOWYCH, RO­
BOTNIKÓW niewykwalifikowanych,,

Przedsiębiorstwo zapewniać.,
— warunki pracy i płacy zgodnie « Układem Zbio­

rowym Prący w budownictwie, odpowiednie wa­
runki socjalno-bytowe —

ka lekarska), możliwość

podnoszenia kwalifikacji.
Do podjęcia pracy należy

dęm osobistym, ,_ / . . .

cją ubezpieczeniową ostatnim świadectwem szkol­
nym 1 świadectwem zawodowym.

Zgłoszenia przyjmuje Dział Zatrudnienia 1 Płac

Przedsiębiorstwa Przemysłowego Budowy Huty im.
Lenina, w godzinach .I—15, telefon nr 428-74.

Dojazd spod Dworca Głównego w Krakowie —

tramwajem .nr 4, do przedostatniego przystanku
przed Wąlcownlą.

(hotele, stołówki, opie-
zd obycia zawodu lub

zgłaszać
książeczką wojskową

się z dowo-
t legityma-

Wytwórnia Sprzętu Komunikacyjnego — w Kra­
kowie, ul. Wrocławska 53 — zatrudni natychmiast
na korzystnych warunkach; 10 ŚLUSARZY z prak­
tyką, 8 TOKARZY karuzelowych, 3 SZLIFIERZY,
2 WYTACZARZY, 5 WIERTACZY w metalu, 2 GAL­
WANIZERÓW, 4 POMOCNIKÓW malarzy olejnych,
10 PRACOWNIKÓW nlekwalifikowanych do trans­
portu wewnętrznego oraz 10 PRACOWNIKÓW nie*

kwalifikowanych do przyuczenia w różnych zawo­
dach oraz SPAWACZA elektrycznego i gazowego.

Warunki płacy i pracy do omówienia w Dziale
Szkolenia i Spraw Osobowych, teł. 360-20, wewn. 203
i 206, w godzinach 7—15, codziennie.

PKP Oddział Ruchowo-Handlowy w Krakowie, ul.

Mogilska’ 1, zatrudni zaraz pracowników fizycznych
z terenu województwa krakowskiego na stanowiska:
MANEWROWEGO, ZWROTNICZEGO 1 KONDUKTO­
RA, -— Kandydaci zostaną zatrudnieni na stacjach:
Kraków Gł.r Kraków-Płaszów, Kraków-Prokocim To­
warowy, Kraków-Nowa Huta, Trzebinia-Siersza,

; Chrzanów i Krzeszowice. •

Dla źaihiejscotyyćh możliwości zakwaterowania.

Warunki pracy i płacy do omówienia.

Wymagana jest 1-sża leategoria zdrowia oraz wy­
kształcenie podstawowe.

Kandydaci do prący proszeni są o zgłaszanie się
. Referat Ogólny, ul. Mogilska nr 1, pokój 122 (I piętro)

bib. -u zą^lądowęów .stacji położonych najbiiżej miej-
’

t śćą zamieszkania, gdzie otrzymają szczegółowe infor­
macje. :

Praca

LEKARZ przyjmie pomoc
domową, dochodzącą lub
na .. .stałe. Budzińscy, Kra^
ków, Jana 1, m. 10.

•UCZNIÓW do praktyki-
instalacyjno - blacharskiej
przyjmę. Mięhał Pópow,
Kraków, Stolarska 15.

Nauka

STUDENCI matematyki,
filologii — udzielają ko­
repetycji. — Szulc, tel.
505-36.

POKÓJ z kuchnią, kom­
fortowe — budownictwo

międzywojenne, zamienię
na 2 pokoje na parterze
lub I : piętrze. —

. Oferty<
90600 „Prasą” Kraków,
Wiślna 2.

Różne

Lampy, żyrandole. . abą«
żury; wózki dziecięce itd.,
w dużym wyborze, polecą
Władysław Wandor, Kra­
ków, Krowoderska 61 a —

(dawniej ul. Długa 30).

UDZIELAM lekcji mate­
matyki, Zakres liceum i

technikum. Reinfuss, Pau-
lińska 22, m. 3..

NIEMIECKIEGO — uczy
magister germanista.
Burghard, Smoleńsk 23/11.

KURSY

przygotowujące do ekster­
nistycznego egzaminu z zą*
kresu liceum ogólnokształ­
cącego organizują Spół-
dżięlńia Pracy „WIEDZĄ*4.

Ul. 'FANA |3,
(oficyna)

telefon nr 266-85.

Sprzedaż

„IFA-9”, w bardzo do­
brym stanie — sprzjgdgrm
Kraków, tel. 509-17, w

godz. 13—16,.

SILNIK do Volkswagena
1200 — sprzedam, ^el.
628-41 ..’

TOKARKĘ do metąli PŚ*
Norton — 1200 mm tocze­
nia, przelot 40 mm —

sprzedam. Kraków Dę­
bniki, Wasilewskiego ip,

USTNIKI „Berg Larsen’4
do saksofonu tenorowego
i altowego oraz sakso*
fon alt „polf-liet” — sprze­
daną tył? zamienię na ma­
gnetofon. Tel., 634-91.

Lokale

MIESZKANIE posklepowe,
na os. . Podwawelskim —

ul. Na Ustroniu, zamienię
ną pokój, ■kuchnię lub
większe. — ■Oferty @801/

Prasa” Kraków. Wiś}-
na 2.

PILNie kupię 2 lub 3 po^-
koję własnościowe. Ofer­
ty 90605 „p/asa” Kraków,
Wiślną 2.

ZAKŁADY BUDOWY 1 NAPRAWY

MASZYN DROGOWYCH „MĄDRO"
w KRAKOWIE, ul. FABRYCZNA nr 7

oferują
do natychmiastowej sprzedaży
po obniżonych cenach, instytucjom pań­
stwowym, spółdzielczym, Innym uspo­
łecznionym — orąz osobom prywatnym

zbędne materiały: ♦ wyroby hutnicze

stalowe i kolorowe ♦ łożyska toczne

'♦ aparaturę i osprzęt elektrotech­
niczny ♦ części samochodowe ♦ apa­
raturę przemysłową 1 do sieci domo­
wej ♦ wyroby śrubowe i z drutu ♦
wyroby chemiczne, gumowe i inne.

Bliższych informacji udziela Dział Za­
opatrzenia Zakładów, w godz. 7—15,
telefon 541-45.

gazowydi 1 elektrycznych
wod. -kan.

ę. ó.,

natychmiast Przedsiębiorstwo Instalacji
w Krakowie, ul. Hele-

1 Płac.
m. Krąkowa, wojewódz-
Z możliwością prący na

— IZOLARZY
— SPAWACZY
— MONTERÓW
— MONTERÓW

POMOCNIKÓW monterów
— malarzy konstrukcyjnych
— PIASKARZY
— ŚLUSARZY wszelkich specjalności
— POMOCNIKÓW ślusarzy
— CIEŚLI
— ZBROJARZY
— BETONIARZY
— KIEROWCÓW wszystkich kategorii
— MECHANIKÓW SAMOCHODOWYCH
— ROBOTNIKÓW BUDOWLANYCH
— ROBOTNIKÓW niekwalifikowanych

zatrudni

Przemysłowych „INSTAL*4,
lów 19, Dział Zatrudnienia

Zatrudnienie na terenie
twa, tetenię całej Polski,
robotach eksportowych.
Przedsiębiorstwo zapewnia:

— wynagrodzenie wg UZP w budownictwie
— dodatek za rozłąkę po 30 zł dziennie
— bezpłatne zakwaterowanie, albo dowożenie na

trasach, codziennie lub co pewien okres czasu

— możliwość zdobycia zawodu budowlanego
— dodatkpwe świadczenia na wążnych budowach
— warunki socjalno-bytowe.
Pracownicy niekwalifikowani mogą w ramach

szkolenia zdo-być zawód po ukończeniu krótkiego
szkolenia.

KrąkowsHię Zakłady Betoniąrskie I Żelbetowe
Zakład Konstrukcji Żelbetowych w Krzeszowicach*
ul. Krakowska 31, tel. 46 — zatrudni natychmiast:

INŻYNIERA lub TECHNIKĄ BUDOWLANEGO

z kilkuletnią praktyką, aa stanowisko kierownika
Kontroli Jakości i Laboratorium,

TECHNIKA SPEDYCJI KOLEJOWEJ, do praey
w

' Dziale Zbytu i Transportu Kolejowego,
ROBOTNIKÓW WYKWALIFIKOWANYCH I NTE-

WYKWALIFIKOWANYCII do pracy przy produkcji
betonów 1 zbrojeń.

Warunki prący i płacy dó ornówienią. — Dla za­
miejscowych kwatery pracownicze zapewnione. Na

miejscu stołówka zakładową I opieka lekarska, -

Oddział Zaopatrzenia Robotniczego Huty im. Lenina,
zatrudni:

— KIEROWNIKA STOŁÓWKI, KIEROWNIKA
BARU i POMOCE KUCHENNE (kobiety)

— ST. TECHNIKA d. s. rozliczeń i zaopatrzenia
W materiały pędne

— ŚLUSARZY i MALARZY
— ROBOTNIKÓW NIEKWALIFIKOWANYCH na

stanowiska konwojentów (praca jednozmiano­
wa) oraz do pracy w brygadzie Otrzymania zie­
leni i zadrzewienia.

Zgłoszenia przyjmuje Dział Kadr OZR HiL, — Do­
jazd do Centrum Administracyjnego- Huty im. Le­
nina tramwajem ltib autobusem.

Wytwórnia Sprzętu Komunikacyjnego
w Krakowie, ul. Wrocławska 53

oferuje do sprzedaży
w rpmach upłynniania zbędnych zapasów, jednostkom
państwowym, spółdzielczym, rzemieślniczym spółdzielniom
zaopatrzenia i zbytu oraz jednostkom prywatnym — wyroby
zaliczane do niżej wymienionych gałęzi materiałowych:

, ♦ 02 — smar rdzeniowy, oleje przemysłowe MT 16p,
AMG10, hipoidalny, reduktorowy B3W ♦ 04 — dru-

ty śred. 2 mm, pręty walcowane i ciągnione, blachy ♦
06 —- narzędzia metalowe do skrąwąnia metali, łoży­
ska, artykuły śrubowe, tuleje i wałki brązowe, odle­
wy z żeliwa i inne wyroby z gałęzi 06 ♦ 07 ■— części
zamienne do tokarek typ RV/RH-32, TR-45 ♦ 09 —

1 presostaty DFC-15, manometry M100 S15/06, gazo­
mierze W-2 ♦ 10 — części zamienne do samochodów
Star A-20, Warszawa ♦ 11 — silniki typ FSMPa-54a,
3 KW; typ mSSJKd-34 b, 1,6 KW, przewody ADG,
ABG, ALT, LYTAG 2-żyłowy i zapłonowy PWS-5;
cewki, tygle PET, grzejniki patronowe 600 mm 1 KW,
puszki żeliwne i jnne wyroby przemysłu elektrotech­
nicznego ♦ 12 —- tłoczywo AG4W, szkło wodne, kwas

fosforowy ♦ 13 — emalie, grunt czerwony, tlenkowy
i żółty KF-030 ♦ 14 — masa okrzemkowa ♦ 16 — kul­
ki porcelanowe śred. 10, 70 mm, dysze ceramiczne
śred. 12 mm ♦ 17 —: korki drewniane 7x13x22 mm ♦

la — fibry = 1—3 mm ♦ 28 -- artykuły ścierne.

Szczegółowych informacji udziela I zamówienia przyj­
muje Dział Gospodarki Materiałowej, telefon 360-20 do 25,
wewn. 350 .

— Ewentualne zamówienia realizowane będę
w kolejności ich wpływu.
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Pod patronatem ZMS

Niełatwa jest droga młodego
człowieka do własnego miesz­
kania. Niełatwa i długa — jej
skróceniu służy zorganizowana
przęz ZMS akcją budownictwa
domów mieszkalnych systemem
gospodarczym oraz system
odpracowywania przez kańdyda-
tóiy do spółdzielczego hl’2 i M-3
jednej trzeciej wkładu miesz­
kaniowego. Dzięki własnej pracy
na budowie domów liczna grupa
młodzieży naszego miasta otrzy­
mała już klucze dó swoich mie­
szkań.

21 bm. na os. Krowodrza Pola
—

. Zachód, wmurowany zostanie
akt erekcyjny pod kolejny bu­
dynek wznoszony przez brygady
przyszłych mieszkańców bloku
Zarząd Dzielnicowy ZMS — Kle-
parz, w porozumieniu ze Spół­
dzielnią Mieszkaniową „Krakus”
1 Zjednoczeniem Budownictwa
Miejskiego, zwerbował 110-oso-
bową grupę młodych ludzi mie­
szkających dotąd w fatalnych
warunkach, a chcących własną
pracą przyspieszyć wykonanie
budynku. Odpracowują oni 1/3
wkładu nie tylko przy „swoim
domu”, pod który niweluję się
dopiero teren, ale również na

innych budowach. Po 8 godzi-

TELEFON TYGODNIA

Dzielnicowym Radom Narodowym
powierzamy inicjatywę

i projekty naszych Czytelników

I
asż wczorajszy Telefon tygodnia poświęciliśmy zagospo-
darowaniu miejskich nieużytków, a więc bezpańskich
placów przy ulicach, między blokami itd. będących tylko

s!efllislńem brudu, śmieci, a często i wylęgarnią szczurów.
Gospodarze dzielnic jakpś nie dostrzegają owych nieużytków,
nic też dziwnego,, że straszą one swoim wyglądem, Od naszych
Czytelników otrzymaliśmy sporo sygnałów, gdzie takie nieu­
żytki istnieją, a także propozycje sensownego ich zagospoda­
rowania. Przekazujemy więc te głosy odpowiednim DRN-on,
oraz DZBM-om, dla ułatwienia grupując poszczególne sygna­
ły według dzielnic..

KLEPARZ

Pod adresem tamtejszej DRN
wysuń ięto postulat powołania
jakiejś komisji złożonej z ludzi
dobrej woli (aktyw i mieszkańcy
Kleparza znani są przecież ze

swojego społecznego zaangażo­
wania), która przeprowadziłaby
lustrację całego osiedla Azory.
Następnie sprawę wspólnie moż­
na rozważyć i przedyskutować
jak niewielkim kosztem (ipie-
szkańcy zdają sobie sprawę, że
finanse DRN są ograniczone)
można zagospodarować i zapro­
wadzić, wreszcie „zielony” ład i
porządek na Azorach.

Ożywa tradycja
krynickich
zjazdów
W Krynicy obradował zjazd

'‘krakowskiego oddziału Polskiego
Towarzystwa Ginekologicznego,
kontynuującego tradycje po­
wstałej w' Krakowie jeszcze w

roku 1889 organizacji ginekolo­
gów.

W programie zjazdu — obok
historii, działalności Towarzy­
stwa oraz krynickiego uzdrowi­
ska — były niezwykle ważne
doniesienia z dziedziny gineko­
logii i położnictwa, na temat
rehabilitacji balneoklimatyczńęK
kobiet operowanych, psychote­
rapii i psychofarmakologia sta-,
nów depresyjnych u kobiet, o-

pieki . lekarskiej nad kobietami
leczonymi energią promienista,
znaczenia jonów magnezowych,,
w ginekologii i położnictwie.

Zebranie naukowe — z udzia­
łem ponad stu lekarzy z całego
województwa — wznawia tra­
dycję krynickich zjazdów, zapo­
czątkowaną jeszcze w roku 1926..
Było ono przykładem dobrej
współpracy gospodarzy uzdrowi­
ska, Zespołu Opieki Zdrowotnej
w Krynicy oraz oddziału PTG.
W zamierzeniu jest poszerzenie
tematyki medycznej jesiennych
krynickich zebrań naukowych i
uczynienie z nich forum wy­
miany .doświadczeń międzydys-
cyplińarnych Jest jeszeze i ten

dodatkowy walor, żę jesienia
bazą noclegowa jest najmniej
przeciążona, a zebranie naukowe
wśród przepięknego krynickiego
krajobrazu będzie i Dożyteczne i
przyjemnę.

W galerii Desy

nowy dom Plakat
nach pracy zbierają się w gru­
pach roboczych i dalej pracują
— tak było przez dwa ostatnie
miesiące. Wreszcie nadszedł dłu­
go przez nięh oczekiwany mo­
ment — wmurowanie kamienia
węgielnego pod „ich dom”.

Będzie to budynek 11-kondyg-
nacyjny, całkowicie podpiwni­
czony, o układzie korytarzowym
z dwiema klatkami schodowymi.
Znajdzie w nim mieszkanie w

284 izbach 110 młodych rodzin.
Projekt ZMS-owskiego domu na

os. Krowodrza Pola — Zachód
wykonano w Krakowskim Biu­
rze Projektowo - Badawczym
Budownictwa' Ogólnego.

Ząrząd Dzielnicowy ZMS —

Kleparz prowadzi aktualnie roz­
mowy w. sprawie budowy nastę­
pnego domu mieszkalnego u

zbiegu ulic Zdrojowej 1 Białej
na terenie os. Prądnicka. Mą to

być tzw, „korytarzowiec” zawie­
rający wyłącznie mieszkania ty­
pu M-2. Być może już z począt­
kiem przyszłego roku rozpoczną
się pierwsze prace przy jego bu­
dowie. Chętnych nie brakuje. Na
1 miejsce w ZMS-owskim bloku
na Krowodrzy wpłynęło 10 po­
dań! (And)

ZWIERZYNIEC

Zacznięmy od podworęa wiel­
kiego czworoboku między ul.
18 Stycznia, Nowowiejską, Kazi­
mierza Wielkiego i Urzędniczą.
Jest tu wprawdzie zieleniec, są
nawet ławki, jest jakiś sprzęt dla
dzieci, ale chodzi o młodzież. Sie­
dzi ona na ławkach, nudzi się o-

kropnie, najwyżej może zagrać
w karty, czego nie pochwalamy.
Stąd nasz Czytelnik p. Michał
Sowiński mieszkający przy ul.'
Nowowiejskiej 10 m 9 zapropo­
nował, czy nie można by
zbudować małej strzelnicy,
deklarował również swoją
moc.

Wyliczamy inne place:

tu
Za-
po-

owe zie-
estetyki,
musi się

ośrodka
wielki

Wyliczamy inne place: bar­
dzo duży teren przy, ul. . Akade­
mickiej (między ulicami Rey­
monta a Czarnowiejską) zupeł­
nie nie wykorzystany, pełen od­
padków i rupieci, troehę mniej­
szy plac w okolicy baru „Czar­
nowiejska”, dużo wolnych tere­
nów proszących się o zagospoda­
rowanie przy ul. Dzierżyńskiego
w okolicy u). Piastowskiej. Pro­
szono ńas również prży okazji o

ustawienie ławek w al. Inwali­
dów.

Inna propozycja —mianowicie
prośba o zlikwidowanie zieleń­
ców (przed domami) przy ul.
Karmelickiej tuż przy ostatnim
przystanku przed al,. Słowackie­
go, Chodnik jest tu bardzo wą­
ski i gdy na przystanku czeka
wielu pasażerów tamują oni
ruch. Przechodniom nieraz trud­
no się przecisnąć. A że
lence nie są szczytem
przy ich likwidacji nie
łez wylewać.

PODGÓRZE
Na Krzemionkach k.

telewizyjnego straszy
nieużytek. Nasz Czytelnik obli­
cza, iż marnuje się tam dobrych
kilka tysięcy metrów kwadrato­
wych. Kiedyś było tu boisko
sportowe — dziś nie usankcjono­
wane wysypisko śmieci. Aż ser­
ce boli, że taka duża połać zie­
mi leży odłogiem.

Prośba mieszkańców ul. Zako­
piańskiej o kioski „Ruchu” i
spożywcze, o założenie w okolicy
pętli „8” (miejsce się na to znaj­
dzie) choćby małego placu tar­
gowego. GRZEGÓRZKI

Pytali nas wczoraj Czytelnicy
czy nie można by na terenach
między al 29 Listopada a Biału-
chą, gdzie zlikwidowano bocznicę
torów kolejowych — założyć o-

gródków działkowych? I jeszcze
jedna prośba — o postawienie ła­
wek na placu, przy ul. Kotlar­
skiej gdzie jest duży zieleniec.

Okolice ul. Halickiej — cały
ten teren prosi sie o zagospoda­
rowanie.

Tak prezentuje się zestaw sześciu autoklaw na zewnątrz hali produkcyjnej. Dwie z tych auto­
klaw zostały- przedłużone przez „Montin”. Fot. J . LEWICKI

Dzięki „MOMINOWD
Stary.wyeksploatowany już

mocno, a przy tym — co tu du­
żo mówić — fatalnie zbudowany
przez budowlanych dla... budo­
wlanych Zakład Produkcji i
Montażu Elementów Budowla­
nych w Skawinie, poddany zo­
stał ostatnio odnowie, ale dużo
jest tu jeszcze do zrobienia.
Przede wszystkim w czasie de­
szczu woda zalewa maszynow­
nię, całe otoczenie hal zmienia
się w grzęzawisko, gdyż wadli-
—-~

, 2j.

STARE MIASTO
Okolice Skałki. Jeszcze w wielu

miejscach można założyć zieleń­
ce, wstawić ławki i kioski, na

brak których narzekają okolicz­
ni mieszkańcy i przechodnie.

UWAGA OGÓLNA
Wyburza się stare domy, lecz

często zanim zacznie się budować
nowy blok upływa w najlepszym
razie 3 lub 4 lata; Wiemy dosko­
nale co się na takim terenie dzie­
je. A przecież zaraz po wybu­
rzeniu, DRN może taki, plac od­
dać dp użytkowania okolicznym
mieszkańcom. Nawet na dwa se­
zony opłaca się tu zasiać trawę,
ustawić ławeczkę, a na peryfe­
riach posadzić np. warzywa.

Każdy na swoim stanowisku
powinien wymagać od siebie i innych

rzetelnej pracy! nienagannej postawy
Księgowy spółdzielni uprawią

praktykę wprowadzania na li­
stę tzw. martwych dusz, inne
przedsiębiorstwo wypłaca praco­
wnikom setki tysięcy złotych z

tytułu delegacji służbowych ni­
gdy nie zrealizowanych. Pracow­
nik bazy transportowej po całej
nocy pijaństwa — i to w swo­
im zakładzie pracy — zasiada
rano za kierownicą i po kilku­
dziesięciu metrach drogi najeżdża
na „zebrze” na przechodnia. Wy­
rostek wyrywa idącej ulicą ko­
biecie torebkę z pieniędzmi, in­
ny nietrzeźwy typ w tramwaju
wszczyna gorszącą awanturę.

Takie wypadki, niestety, zdau
rzają się' co dzień i to w wer­
sjach przechodzących najśmiel­
sze wyobrażenia, znajdują po­
twierdzenie w rejestrach i ak­
tach MO, urzędów prokurator­
skich i sądów, instytucji kon­
trolnych ŃIK, IKR itp. A czy
o tych i tym podobnych przy­
padkach kradzieży mienia społe­
cznego, obojętności na czyjeś ka­
lectwo lub śmierć, nie wie oto­
czenie i kierownictwo zakładów
pracy? Czy o wyczynach wy­
rostków nie wiedzą rodzice i wy­
chowawcy?

Właśnie tego rodzaju pytania
stawiano na wczorajszej .nara­
dzie w Prezydium WRN w Kra­
kowie na temat porządku publi­
cznego i dyscypliny społecznej.
W naradzie uczestniczyli przed­
stawiciele organów ścigania i
kontrolnych oraz wymiaru spra­
wiedliwości, kierownicy resor­
tów i przedsiębiorstw podległych
Prezydium WRN.

Wobec b. smutnego zjawiska
społecznego jakim jest szerzenie
się przestępczości gospodarczej i
kryminalnej oraz rozluźnienie
dyscypliny społecznej, wskazy­
wano na konieczność podejmo­
wania bardziej niż dotychczas
ofensywnego 1 konsekwentnego
przeciwdziałania szkodliwym S-

w
in-

od-
po-

wie wykonane zostało odwodnie­
nie terenu i sieć kanalizacyjna.
Istnieje jednak nadzieja, że
Ślad za odnową hal pójdą i
ne zmiany na korzyść.

Warto przede wszystkim
notować,' że już bardzo
mogło zakładom przedsiębior­
stwo „Montin” z Nowej Huty.

Te wspaniałe chłopy... ci zna­
komici fachowcy — jak mówi
się w „Skawinie” o pracowni­
kach tego przedsiębiorstwa —

szybko i sprawnie przyczynili
się do podniesienia zdolności
produkcyjnych Zakładów Pro­
dukcji i Montażu Elementów
Budowlanych, „Montin” bowiem
poza swymi tegorocznymi, bar­
dzo zresztą napiętymi zadania­
mi, podjął się i wykonał do­
datkowo, przedłużenie dwu
potężnych autoklaw. Od ich las
downośęi i pojemności wiele za­
leży. W autoklawach bowiem,
procesowi Wypieku i prażenia
poddawane są elementy budo­
wlane. Dodajmy, że dzieje się
to w temperaturze plus 200 st.
C i pod ciśnieniem 12 atmosfer.

Z uwagi na produkcję i na

zaoferowanie, usług w dziedzinie
budowy domków dla Kowal­
skich — ranga skawińskich za-

Dziś w TV

I
W I programie ogólnopol­

skim, dziś ó godz. 17.55 TV
Kraków nada reportaż filmo­
wy zatytułowany „Jeden
dzień Henryka”. Jest to opo­
wieść o losach pierwszego
bieszczadzkiego osadnika.
Autorem ' filmu jest red.
Zbigniew Swięch, zdjęcia wy­
konał. Jan Popczyk, montaż
— Krzysztof Romanowski;

Iementom poprzez zaostrzenie
kontroli i represji karnych, wię­
ksze wyczulenie na zachowanie
się w zakładzie pracy, miejscu
publicznym i miejscu zamiesz­
kania.

W podsumowaniu przewodni­
czący Prezydium WRN — W.
Drapich stwierdził, że poprawa
porządku i bezpieczeństwa pu­
blicznego powinna nastąpić w

myśl przyjętej ogólnie zasady:
„Każdy na swoim stanowisku
musi wymagać od siebie i in­
nych rzetelnej, uczciwej pracy 1
nienagannej postawy obywatel­
skiej”. (Z)

Świat dziecięcej wyobraźni
w teatrzyku lalkowym zamknięty
Świat dziecka — to świat ta-

jemniczyi pełen baśniowych po­
staci, niespodziewanych wyda­
rzeń, zorganizowany czasem

przez literaturę dziecięcą. I jak
nikt inny właśnie malcy potra­
fią swój świat skonkretyzowaó,
o czym świadczą teatrzyki lalek
organizowane przez Przedsię­
biorstwo Upowszechniania Prasy
i Książki „Ruch” w wiejskich
klubach. W rękach najmłod­
szych z gałganków, tektury, ma­
sy papierowej pod okiem in-.
struktorów powstają kukiełki,
pacynki, jawąjki z dziecięcej
wyobraźni. Obdarzone ruchem i
głosem ożywają na przedstawie­
niach organizowanych dla ró­
wieśników.

Sprawdzianem zainteresowania
młodej publiczności tego rodza­
ju pouczającą zabawą stał się
urządzony w Skawinie cało­
dzienny przegląd teatrów lalek
istniejący w miejscowościach na-

za-kładów stale wzrasta. Jej
łodre należy się stała poprawa
Warunków pracy, a w interesie
społecznym leży, by rozszerza­
ły się też możliwości wytwór­
cze.

Dla zwierząt w ZOO
Roślinożerni pensjonariusze

ZOO oprócz • siana, czy ziemnia­
ków muszą otrzymywać pewne
ilości paszy, będącej podstawą
pożywienia w Warunkach natu­
ralnych. W zimowej spiżarni
Ogrodp nie może więc zabrak­
nąć orzeszków buczynowych, żo­
łędzi, kasztanów. Dyrekcja ape­
luje do młodzieży szkolnej, by
żechciała bezpłatnie dostarczyć
kasztany. Natomiast żołędzie są
kupowane w cenie 2 zł za każdy
kilogram, (hs)

Zarząd Towa­
rzystwa Przyja­
ciół Muzeum' Na­
rodowego w’ Kra­
kowie zaprasza
na spotkanie

'

z

doc. Heleną Blum
która oprowadzi
po wystawie gra­
fiki „Marc Cha­
gall”, dziś, 19. X.
1972 r. w Nowym

Gmachu, al. 3 Maja 1.

Od 25 lat ZSPS kształci
poszukiwanych fachowców
Pónad 5000 fachowców o spe­

cjalności kaletnika, rymarza,
cholewkarza, obuwnika i ręka-
wicznika wykształciła w ciągu 25
lat swego istnienia Zasadnicza
Szkoła Przemysłu Skórzanego
im. Jana Kilińskiego w Krako­
wie. \

Pracę rozpoczynała w nie naj­
lepszych warunkach lokalowych
w roku 1947, a uczęszczało do
niej wtedy zaledwie 54 uczniów.
Przez 25 lat dorobiła się w ro­
ku 1968 budynków w Łagiewni­
kach, gdzie mieszczą się obec­
nie sale szkolne i warsztaty
szkoleniowo - produkcyjne, -fei
Szkoła im. Kilińskiego nie tylko
kształci wysoko kwalifikowa­
nych. fachowców, ale ’ także do­
starcza na rynek artykuły skó­
rzane, produkowane w jej war­
sztatach.
. Poważne.zasługi, w rozwoju
tej

’

ważnej dla kształcenia kadr
dla przemysłu kluczowego pla­
cówki położyli długoletni jej kie­
rownicy Feliks Woźniak i obec­
ny dyrektor ,— Marian Młyniec.
Im też oraz całemu gronu nau­
czającemu i . młodzieży ZSPS

szego województwa. Wśród wy­
stępujących zespołów wyróżniły
się teatrzyki z Sobolowa (pow.
bocheński), Przewozu (pow. kra­
kowski), Gronia (pow. nowotar­
ski), Kosarzysk (pow. nowosą­
decki). Wystąpiły one ze sztuka­
mi „Kot w butach", „Miała ba-
bulęńka'’, „Chłopiec z perły u-

roęlżony” i „Janko Muzykant"
wg noiveli H. Sienkiewicza. Zę-.
spół z Gronia wystawił sztukę o

bogatym podłożu melodycznym
opartym na motywach folkloru
podhalańskiego. Dziecięcy nar­
ratorzy wystąpili w Strojach re­
gionalnych.

Między kolejnymi spektaklami
odbywały się konkursy dla dzie­
ci. Po zakończeniu każdy z mło­
dych aktorów-uczestników im­
prezy otrzymywał nagrodę
książkową i pamiątkową pla­
kietkę. Wyróżnieni zostali rów­
nież opiekunowie zespołów.

(ea)

optymistyczny
Galeria Desy przy uliey Jana

proponuje bywalcom, kolekcjo^
nerom, zwolennikom autenty­
ków kolejną wystawę malar­
stwa. Prace Marii Tokarczyk,-
jakkolwiek zakwalifikowane ja­
ko malarskie, są w rzeczywisto­
ści projektami plakatów, (do­
dajmy projektami nie żrealizó-

wanymij ^-sztuki wciąż zanied­
banej i traktowanej marginal­
nie, a popularnej, poza granica­
mi.

Projekty przemawiają optymi­
styczną kolorystyką, czystymi o-

strymi barwami w pełnej ga­
mie. Ujawniają wrażliwość psy­
chiczną, entuzjazm dla piękna
świata. Szczególne wrażenie wy­
wiera „Dziewczynka" — kom­
pozycja utrzymana io bajecznym
błękicie cży projekt plakatu-dla
Jamy Michalika.

Sztuka użytkową Marii Tór
karczyk (wysoko oceniona, dla
przykładu, w konkursie ną
plakat LOT-u) wykazuje pgkre-
weiństwo z secesją i sztuką pop­
artu. (ea)

UTM Kraków

wyjaśnia
W związku z licznymi zapyta­

niami najszych Czytelników w

sprawie rachunków telefonicz­
nych — Urząd Telefonów Miej­
scowych poinformował nas, że:

abonenci otrzymują aktualnie
rachunek, w którym została ob­
liczona nowa tairyfa w wysoko­
ści 100 zł (gdyż abonament był
zawsze płatny z góry), a także
rozmowy licznikowe za okres od
10 sierpnia do 1 października,
czyli wszystkie zaległości ra­
chunkowe .,do momentu wejścia
w życie nowej taryfy.

W związku z tym w następ­
nym rachunku, czyli za lUto-
pad, będą obliczone opłaty tylko
za sam abonament.

gratulujemy. jubilsusżu i sżtćh-
daru, który jirzekazany źóstańió
jej uroczyście w najbliższą so­
botę.

DZIŚ O GODZINIE:

$ 19.30 — ^Czytelnią Francuską,
ul. Jana 15 — projekcja filmu

„Dziś wieczór lub nigdy” (1931)
reż. M . Deville. .

Zy-
ul.

za-

JUTRO O GODZINIE:

17 —; Ognisko Dziecięce, os.

Na Skarpie 64 — Spotkanie Redak­
cji gazety młodzieżowej „Na Skar­
pie”. Omówienie książki J. Szcze­
pańskiego pt; Rozważania ó Rze­
czypospolitej,

❖ 17 — Ognisko Młodych, os.

Młodości 1 —’ Dyskoteką; o 18 —

UR ZMS — Prępąganda i agitacja
w organizacji młodzieżpsrej ■—
spotkanie z wiceprzew. ZW ZMS J.
Pardusem. .

^18 — PAN, ul. Sławkowska 17
-— Komisja Nauk Pedagogicznych
— odczyt doc. dr Janiny Długosz
pt. „Ndwe techniki nauczania w

szkole współczesnej”.
śjc19—KDK — Historie maltań­

skie — prelekcja doc. dr Zdż.

gulskiego.
❖ 19.30 — Klub Literatów,

Krupnicza 22 — Koło Młodych
prasza na wieczór autorski Ada­
ma Ziemianina.

Ą POŻA TYM:

sjt W Muzeum Historycznym m.

Krakowa ,/Krzysztofdry”, Rynek
Gł. 25 czynna jest do 22 bm. wy­
stawa wydawnictw naukowych-

‘ i

technicznych Prentiee Hall Inter­
national, organizowaną przez PP

„Dom Książki” w Krakowie.
❖ Dyrekcja Teatru im. J. Sło­

wackiego zawiadamia, że na ży­
czenie Publiczności odbędzie się
dodatkowy spektakl szttiki s.

Becketta pt. „Końcówka Akt
bez słów” w dniu 21 bm. (sobota)
o godz. 16. Na spektakl wieczorny
o godz. 19.15 zachowują ważność
bilety z odwołanego w dniu 11 bm.

przedstawienia w/w sztuki.

$ Zapowiedziany na 26 i 21 bm,
w Filharmonii Krakowskiej kon­
cert nie odbędzie się z powodu
choroby solisty/



gfrYdĘSTWO CIESZY » GRĄ jESŻCTf Mig

ŁECH 2:0 (6:9). BRAMKI STRZELILI: PŁONKA W 38
MIN. I SARNAT (Z KARNEGO) W 84 MIN. GRY. SĘDZIOWAŁ P.
KRUCZKOWSKI Z KATOWIC, WIDZÓW OK. 7M0.

WISŁA — Gonet, Szymanowski,
Wójcik,. Muslal, pionka, Łendzlon,
Studulcki (od 80 min. Garlej),
Kmiecik, Sarnat, Skupnlk (od 46
min. Kusto).

LECH — Fischer, Stępczak, Plot­
ka, Bllewicz, Domino, Napierała,
Nowak, Adamski (od 30 min. Fra­
nią), Maniek! (od 46 miń. Matio-
ka), Jakubczak, Wojciechowski.

Passa niepowodzeń zo­
stała wreszcie przerwana. I
choć gra wiślaków nie mo­
gła jeszcze zadowolić, choć

: ILIGA
Wisła — Lech 2:0, Górnik — Stal

1:1, Zagłębie Sosnowiec — Legia
1:1, Gwardią — Pogoń , 3:0.

TABELA
1. Gwardią 9 12 13r-4 znąńska utrudniała znacznie grę
2. Zagłębie S. 8 U 12—4 krakowskich napastników, którzy
3. Stal 9 ,11. 13H9 nie . potrafili przeprowadzić skute­
4.ŁKS: 9 11' 10—9 cznej akcji i zakończyć jej cel-
5. Ruch 8 10 9-~4 nym strzałem. Jedyną szansę wy­
6. ROW 9 10 10—9 kazania się umlejętnośćląnii bram-
7. Górnik 8 9 W karsklmi dal Fischerowi W 42 min.
8. WISŁA 9 9 12—IR Łendzlon, strzelając z daleka w

9. Lech 9 9 8—10 sam róg bramki, Fischer, zdołał je­
JO- Legia . 9 7 6—6 dnak wypląstkować piłkę na róg.
u. Polonią . 9 7 .5—13 Po zmianie stron gra miała po­
12. rPogoń 8 6 10—13 dobny obraź' jak przed przerwą,
13. Zagłębie W. 9 5 10—16 choć wiśiacy Jakby i nieco bar­
14. Odra 9 5 .6—14 dziej zdecydowanie zaczęli atako-

CZWARTKOWE ROZMOWY

Za kilka dni, dokładnie w nad­
chodzący pońiedzi&łek 23 bm.
odbędzie się konferencja spra-

WÓzdawcżó-wyborczą Kół Młodzie­
ży Wojskowej. Poważną rolę w

Z Adamem

Cichoszem
o sporcie i turystyce w wojsku
działalność! kół zajmuje sport .1 atrakcyjnych zawodów, pd^zez to burzyć śtare^obory i stodoły,
turystyka i temu tematowi poświę- właściwe zagospodarowanie wolne­

go czasu ćpłnierzy pozyskujemy
nie tyllid rioWych amatorów spor­
tu czy wądrowania, ale osiągamy
spora efekty wychowawcze, obni­
żenie procentu żołnierskich wy-
krocze^bi nawyk rywalizacji itp.

—Nie zamykacie się tylko w

kręgu żołnierskim, jak wiem,
współpracujecie z powodze­
niem z młodzieżą studencką.

• Mamy program ścisłej współ-

camy dzisiejszą „Czwąrtkpwą, roz­
mowę”.

Z naszym rozmówcą, plutono­
wym Czerwonych Beretów Ada­
mem CICHOSZEM poznaliśmy się
podczas tegorocznego 'Rajdu ZMS
„Szlakiem zdobywców Wału Po­
morskiego”. Wraz z grupą krakow­
skich komandosów towarzyszył on

rajdowcom na turystycznym szla­
ku. Wtedy też umówiliśmy S|ę Z .. .- ,-r;1-,r .... r, r,-er. t r :

Panem Plutonowym na rozmowę o pracy z krakowską Akademią Me-
sporcie i turystyce w wojsku, jako dyczną, konkretnie z ZU ZMS przy
że Adam Cichosz wieloletni cenie- tej uczelni. Efekty, to wspólna

imimminiiiiniinirr
— Wszystko to musi naturalnie zostać zlikwidowa­

ne. Tymczasem nie' sprzeciwiam się tej przyjaźni, ale
niedługo ona się zakończy.

Strickland przewidywał, że Ariadnę wie, jakie zmia­
ny zajdą w jej życiu wraz z zawarciem małżeństwa
z Rąnsomem. Według podanego przez nią planu, przez
pierwsze lata ona będzie nadawała kierunek ich‘ ży­
ciu, ale potem obejmie-prowadzenie mąż. Jeśli jednak
Ransome zechce ‘ zmienić coś zbyt' szybko, .może, to

zepsuć harmonię.
Skończy się to,; jak każda inna rzecz na tym

rrrrr

dzieć, że Battćhilena jest w niej śmiertelnie zako­
chany.

— Czy tancerka odwzajemnia to uczucie? ' '

— Jeśli kobieta nie czyni tego, to on grozi popeł­
nieniem samobójstwa u jej stóp. To zawsze skutku­
je, bo zna on dobrze psychologię kobiet do których
się zaleca.

Mówiąc tó, Ransome opuścił zaciśniętą pięść ną pół­
kę nad kominkiem.

—■Ale to skończy się niedługo — dodał i opuścił
Skończy _ się to,_ jak każda inna rzecz na tym Nazwę wymyślił jeden ze znanych autorów hu- mieszkanie.

świecie r-rzeki. . . „
— moresek. Kuchnia jest tam doskonałą, no i tańczy *

— Będzie to miało miejsce o wiele wcześniej Corinne. Pułkownik stał chwilę bez ruchu, zdumiony i pełen
stwierdził polityk . „„„i,,. nia —Czy zostanę jej przedstawiony? wątpliwości. Zrozumiał, że mimo wszystko sam musi

— Czy pan jednak me zauważył, ze Ariadnę — Oczywiście! — zapewnił go Ransome. — Ale — zająć się rozwiązaniem sprawy. Jej początek stano-

zrywa więzów przyjaźni. tu spojrzał uważnie nagospodarza — na pańskim wiła śmierć jakiejś kobiety. Przypomniał sobie, że

rw^łgń m^scu nie robiłbymsobie wiele nadziei z tego po- Thorne^^^^^^^

z °jegd^stoon^°wyda^^łoa^r«u ^się0jednak^ to polityk, Strickland rozumiał, że polityk posiadaniewielkie ^'Si„zZS owyl/dnidawaW
dow/dziawsz/się o historii. Maung Hia i niebezpie-poczucieCMh “az mTM*'ló/i r/a^nT Po Chwili /7y/omnS
będzieWuesiłowa! ^rwać pJzyjSńJpo^iędz/1 'Ariadnę

”
~ to^aL'0jutr^^^

i tancerka, co z pewnością spowoduje, ze jego narze- czyna» nawet najbardziej uwielbiana przez wszyst . . h
-

. F kjćh, może rzucić litościwe spojrzenie na przćdpoto- 2Mala'
i- pówe straszydło...

'

Decyzja ta spowodowała, że poczuł się lepiej. A swo-

gdyż — Pan mnie nie zrozumiał — szybko wyjaśnił poli- ją drogą dziwiło go, że Ariadnę wybrała na męża
tyk. — Koło’ niej kręci się zawsze Hiszpan,

’ Leon osobnika w typie Juliana Ransome. Wrażenie-z roz-

naaomo
‘ Battćhilena. Tego wieczoru spotka go pan bez wątpię- mowy z nim było różne od obrazu nakreślonego przez

dobrze Ariadnę, wiec sądzi- nia. Według opinii przyjaciół to znakomity’muzyk i — dziewczynę. Strickland pomyślał jednak, że tylko ko-
• ■ “iMj-bj idccydową! sią Pa- biety, do których dany męzczyzna się zaleca, znają

derewski musi alby ze wstydem zamienić fortepian na jego prawdziwą naturę, choć nie powiedzą nic do-
óbój. Ja natomiast — tu Ransome poczerwieniał, - a póki nie nastąpi sprzeczka z ukochanym.

lej . ROZDZIAŁ ÓSMY
za największego łobuza, jakiego dotąd spotkałem.

' POMYŁKA PANI CLUTTER
Ł.. 1 “

im Strickland następnego ranka skierował się do klubu,

czona stanie się najwierniejszą jej przyjaciółką. ...

— Pan będzie mógł zresztą' sam wyrobie sobie zda­
nie o Corinne — powiedział polityk po chwili — "J"J
niedługo pozna ją pan osobiście... ;

— Nic mi o tym nie wiadomo.
2em że/omyśl/się pan, 'iż Szybko zorganizuje wasze gdyby zdecydował się występować publicznie
Skania'więc pci tym nudnym obiedzie,^^^ pojedzie- de~w=k! mu«’»łhy « wstvdam zamfehtó foi-ten

*łTe^trc/»v Ha Tpr i Kr7vżvków,,.«. obój. Ja natomiast — V**.':**w**y?wL To coś nowego. Nazwa odpowiednia dla podrzędnej głos jego nabrał gniewnych akcentów - uważam go
esoodY za naiwl^kszeS0 łobuza, jakiego dotąd spotkałem. .

Ransome spojrzał na niego z pewnym politowaniem, Stara się wysunąć ńa 'ćż.płó.. w,. l&ażdy■owwiuauu następnego rąnsa sKierowai się ookiudu, i
ale pułkownik przez ostatnie miesiące przywykł Już Goni za efektami l jęst barażo zarozumiały,„ie Kpbiety znajdującego się w starym domu na ulicy nieco od- i
do nodobnych spojrzeń ze strony młodszej generacji.

'

.nię/ dostrzegają tych cech. Battchilena jest dafenej od hałaśliwego -śródmieścia Londynu. Jego;
-- Zera i Krzyżyki” — wyjaśnił cierpliwie i z całą nentnie zakochany w ulubienicy towarżystwa.. Lo jest członkowie rekrutowali się z przedstawicieli różnych

nowa za młody polityk — to otwarty w ostatnim cza- jego wyznanie wiary i zasada, jaką się kieruje. Mam Sfer j co umożliwiało egzystencję klubu.
nalmodnieiszY nocny lókai rozrywko- na myśli, naturalnie, zaloty czynione publiczni. Co- : &J

“tfmczsjĄęiCiy?n. a krzyżyki -I to kó--rinne jest obecnie ulubienicą, więc każdy musr^wie*' < (Dalszy aąa nastąpi) (16)

zbyt dużo było chaosu w

poczynaniach
’

krakowian,
zbyt zróżnicowany poziom
poszczególnych graczy, to

jednak wygrana i dwa cen­
ne punkty bardzo cieszą.
Miejmy nadzieję, że zwy­
cięstwo podbuduje zespół
psychicznie, że z każdym
meczem będzie coraz le­
piej i za wczorajszy wygra­
nąpójdą następne.

Mecz ż poznańskim beniamln-
kiem był w Zasadzie jednostron­
ny/ Goście nastawili się na grę
defensywną/ pragnąc /; wywieźć
spod 'Wawelu przynajmniej jeden
punkt. Skomasowana obrona po­

ny działacz ZMS,
‘

pełni funkcję
instruktora młodzieżowego! w; j ed-
ńostcę, Czerwonych ^Beretów, jest
według określeń wojskowej . no­
menklatury „doradcą dowódcy do

spraw młodzieżowych”.
— Na czym polega pańska

funkcja doradey?
— Na inspirowaniu form dzia­

łalności młodzieży. Jfb szerokie
zagadnienie, obejmujące gotowość
bojową, dyscypliną, szkolenie...

—Czy także sport i turysty-

Oczywiście. Kultura fizyczna
odgrywa - w wyszkoneniu wojsko­
wym poważną rolą, szczególnie w

jednostkach, komandosów, ludzi
którzy muszą być znakomicie
Śprawni fizycznie^.

szkolenie takie mieści
się przecież w normalnym pro­
cesie kształcenia żołnierzy.

— Tak, lecz my propagujemy
spojrt i turystyką w czasie wolnym
od zająć;. Poprzez organizowanie

tttttt

wad. W 50 min. Muslal egzekwu­
jąc rzut wolny posłał piłkę do
bramkarza gości, ten wypuścił Jt*
z rąk 1 w zamieszaniu podbram­
kowym Płonka zdołał dopaść pił­
ki i strzelić celnie do bramki. Pił­
karze Lecha po stracie, gola ruszy­li do ataku, lecz uważnie , grająca1
defensywa Wisły . nie pozwoliła
lm na wypracowanie dogodnych
sytuacji do strzału. Dopiero w 86
min. Stępczak znalazł się sam na

sam z Gonetem, ale strzelił obok |
słupka. Było już wówczas jednak
2:0 dla Wisły, gdyż 2 min. wcze­
śniej Polak przewrócił się na po­
lu karnym, symulując faul, a ar­
biter dał się złapać na haczyk i
podyktował Jedenastkę
gościom. Rzut karny
egzekwował Sarnat.

W zwycięskim zespole
wyższe noty zasłużyli:
Płonka, Łendzlon 1 występujący
po dłuższej przerwie Szymanow­
ski, który całkowicie wyłączył z

gry .reprezentacyjnego napastnika
Lecha — W . Wojciechowskiego. W

drużynie pokonanych podobali się
obrońcy: Stępczak, Bilewlcz, roz­
grywający Napierała i napastnik
Jakubczak. (ŁĄŃG)

przeciw
pewnie

na naj-
Musial,

Po dramatycznym meczu

WCZORAJ rozegrano dwa żale- Po 26 min. gry nowotarżanie pro-
głe spotkania o mistrzostwo hoke­
jowej ekstraklasy, w których Pod­
hale pokonało w Katowicach Bail­
don 6 ;5 a GKS Tychy przegrał z

Naprzodem Janów 1:6.‘
Mecz w Katówicąch stał na bar­

dzo dobrym poziomie i. miał nle-
śłychanle dramatyczny przebieg.

organizacja rajdów turystycznych,
zawodów strzeleckich, spartakiad
sportów obronnych, kursów samo­
obrony. Pomagaliśmy im też w or

gantzacji lekkoatletycznych
' mi­

strzostw akademii medycznych ca­
łej Polski i musze sią pochwalić,
że pomoc nasza została oceniona
bardzo wysoko. Ponadto uczestni­
czymy i w innych imprezach, jak
„Rajd Szlakiem zdobywców Walu
Pomorskiego’* czy „Rajd im. Jan­
ka Krasickiego”.

r — A działalność w jednostcę?
— To turnieje szachowe, zawody

strzeleckie, spartakiady, rajdy. O-

statnio z okazji 15-lecia dywizji
zorganizowaliśmy mecz piłkarski
Kadra — żołnierze. Zawody/cie­
szyły sią ogromnym zainteresowa­
niem i przyniosły Wygraną żołnie­
rzom 12:4! Nie ograniczamy ; się
jednak tylko do organizowania im­
prez. Wybudowaliśmy np. czynem
społecznym piękny ośrodek spor­
towy. Pracy było sporo, trzeba by-

niwetować grunt. Ale powstał sta­
dion sportowy zboiskiem piłkars­
kim, Urządzeniami
nymi, boiskami do
niami do szkolenia
rzy, obiekt, który
czyn zjazdowy, zyskał rozgłos w

całej dywizji.
Dziękując za rozmowę, życzymy

owocnych obrad w czasie ponie­
działkowej konferenćji i dalszych
sukcesów' w propagowaniu śportu
Ł turystyki wśród żołnierzy Czer­
wonych Beretów.

Rozmawiał: JERZY LANGIER

lekkoatletyęz-
gier, urządze-
spadochronia-
robiony jako

i MOSKWA. W. Saniejew usta-
I nowił rekord świata w trójsko-
I ku rezultatem 17,44 m, popra­

wiając dotychczasowy rekord
Kubańczyka Pereza o 4 cm.

ZAKOPANE. Zmarł tu b. czo­
łowy 'polski narciarz-zjazdo-
wiec, mistrz Polski i ollmpij-

( czyk JAN PAWLICA.

TELEGRAFICZNIE
LONDYN. W meczu piłkars­

kim Tottenham pokonał Feye-
hbord 2:1. W spotkaniu ostatni
raz grał słynny Jimmy Greaves

który zakończył karierę sporto­
wą.

BYDGOSZCZ. W meczu pił­
karskim reprezentacja junio­
rów Rumunii przegrała z mło-
dzieżówką Bydgoszczy 0:1.

DRUGA kolejka spotkań hoke­
jowych w centralnej lidze junio­
rów zapowiada się dość interesu­
jąco. W Nowym Targu wielokrot­
ny mistrz Polski — Podhale po­
dejmuje katowicki Baildon. W O-
śwlęcimiu tamtejsza Unia gości
słabiutki zespól • bytomskiej Polo­
nii1 i powinna zaaplikować prze­
ciwnikom solidną porcję bramek,
a KTH podejmuje juniorów Cra-
ćoyil.

bywciągu8ko-
gry stracić trzy
min. pozwolić go­

wadzili już 4:1,
lejnych minut
bramki i w 53
spodarzom na objęcie prowadzenia
5:4. I kiedy do końca gry pozo­
stała już tylko i minuta a kibice
śląscy fetowali sukces hutników,
hokeiści nowotarscy zerwali się
do roźpaczliwego ataku 1 strzelili
dwie bramki, przechylając szalę
zwycięstwa na swoją stronę,
zwycięskim zespole najlepsi:
cik, Ziętara 1 Kokoszka, u

konanych: Żurek, Oblój i R.

ralczyk.

W
Ka-

W Tarnowie rozegrano zawody
żużlowe w których ZSRR wygrał
z Polską 42:38. Punkty zdobyli: dla
zwycięzców — Ćhynowski 9, Kol­
czyków ; 8, . Matąnaw,. 4. . ,Gallaudy-
now po 6, Gusjew 5, Zapieczny i
Kuzmin po 4, a dla Polski —

Cieślak 14, Bąrtnik i Kuźniar po
7/Chorabik 5, Jurzyński 4 i War­
dzała 1.

DZIENNIKARZi^ęgiersey
wKRAKOWSKIMI

JAK już pisaliśmy na zaprosze­
nie Klubu Dziennikarzy Sporto­
wych w Krakowie;

’ bawi w na­
szym regionie 24-osobowa grupa
dziennikarzy węgierskich pod kie­
runkiem red. Jonoe Boskovicsa.
Goście po zwiedzeniu Zakopanego,
Krynicy i Suchej, gdzie zapoznali
się z rozwojem ruchu turystycz­
nego, szczególnie w aspekcie wy­
miany polsko-węgierskiej, roze­
grają dziś (w czwartek) w Mąko-
wie Podhalańskim mecz piłkarski
z krakowskimi dziennikarzami,
dokumentując, że sportem zajmu­
ją się nie tylko teoretycznie. Ju­
tro zwiedzą Kraków, a w przy­
szłym tygodniu podejmować bę­
dą krakowian nad Dunajem.

CfrCDB&KKIW
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października

CZWARTEK

Piotra

Ziemowita

CZWARTEK — Eh 17 Prograift
dnia, 17.05 Przez Meksyk (kolor),
17.35 Kino filmów animowanych
(kolor), 18.25 Alma Mater — ar­
chitektura (kolor), 18.45 Jęz. ang,
W nauce i technice, 19.20 Dobranoc,
19.30 DTV, 20.05 Koncert Inaugu­
racyjny XV Międzynarod. Festiwa­
lu Muzyki Jazzowej — Jazz Jambo­
ree 1972, w przerwie ok. 20.55 ,,24
godziny”, 21.55 Jęz. francuski,
22.25 Program na-piątek.

Komedia. Ludowy 17 Don Wystawy-muzea
Wawel — komnaty (czw. 9—14.13,

piąt. 12—18), Zamek 1 Muzeum w

Pieskowej Skale (czw., piąt. 1()t-
16). Muzeum Lenina, Topolowa" 3:
Ruch robotniczy w Galicji w po-

_______ czątkach XX w; (czw., piąt. 9—18),
Oddział, ul. Kr. Jadwigi 41: Mlesż-

Kljów 16.30, 19.43 Tylko dla orłów kanie Lenina (czw. 9—13,
(ang. 1; 14). Uciecha 10, 12.15, 15,45,
18, 20.15 Love Story (USA, 1. 16).
Wolność 15.45, 18, 20.15 Pokusa (wł.
1. 18). Apollo 10, 12.30 zwariowany
weekend (ir. 1. 11), 15.45, 18, 20.13
Pamiętnik szalonej gospodyń!
(USA, .1. .18). Wanda 10, 12.15 Ko­
niokrady (USA, 1. 14) 13.45, 18, 20.15
Niedźwiedź i laleczka (fr. 1. 16).
Sztuką —: studyjne 10.13, 12.30, 15.45
18, 20.15 Umrzeć z miłości (ir. 1 .16).
Wrzos (Zamojskiego 50) 15.45, 13,
20.15 Słoneczniki (wł. 1. 14). Mł.
Gwardią (Lubicz 15) 14.45, 17, 19.15
Sidła (ang. I. 16). Wisła (Gazowa
21) 11, 15.45 Popierajcie
ryfa (USA, I. 11) 13, 18,
terroru- (USA, 1. 14).
(Dzierżyńskiego 55) 11,
20 Hrabina z Hongkongu (ang. 1.
14), 13 Dr Crippen przed sądem
(ang, 1. 18), Ugorek (os. Ugorek)
17 Wyzwolenie cz. Iln (ZSRR, 1.
14). Kultura (Rynek Gł. 27) 18, 20.15
Dziewczyna na jeden sezon ? (rum,
1. 16). Wiedza 18 Przegląd filmów
kr, 1 śr. metr. Dom Żołnierza (Lu­
bicz 48) 15.45 Mayerling (fr. 1. 14).
Mikro (Dzierżyńskiego 5) 15.45, 18,
20.15 Piękność dnia (fr. 1. 18). Che­
mik (Żakoplańska 62) 19 Rezydent
wywiadu (ZSRR, 1. 14). Związko­
wiec — studyjne (Grzegórzecka 71)
15.45, 18, Panna młoda w żałobie
(fr. 1. 18), 20 DKF — Porachunki.

KINA W NOWEJ HUCIE

Świt 15.30, 18, 20.30 Był sobie łaj­
dak (USA, 1. 16). M . Sala 15, 17,15,
19.30 Posłaniec (ang. L 16). Świato­
wid 16, 19 Tora, Tora, Tora (USA,
1. 14). M. Sala 15, 17.15, 19.30 U-
cieczka King Konga (jap.
Sfinks (Majakowskiego 2)
Viya Tepępa (wł. 1 . 16).

Telewizja

Teatry
Słowackiego 19.15 Cocktail party.

Modrzejewskiej 19.15 Śluby pa­
nieńskie. Kameralny 19.15 Radosne
dni
Juan. Muzyczny 19.15 Najpiękniej­
sza. Kościół Mariacki 20 Żywe wy­
danie dzieł organowych J. S. Ba­
cha. Kawiarnia Literacka 20.30 Dy­
mek z papierosa.

Kina

swego sze-

20.15 Próba
Maskotka

15.30, 17.43,

1.

18,
11).

19

CZWARTEK — I: 16.25 Program
dńia, 16.30 Dziennik, 16.40 Ekran z

bratkiem, 17.45 PKF, 17.55 Jeden
dzień Henryka — rep. film., 18.25
Kronika, 18.45 Studia podyplomor
we — hobby, czy szansa — rep.,
19.20 Dobranoc (kolor), 19.30 Dzien­
nik,
20.10 Teatr Sensacji: Fr. Durbridge
— Jak błyskawica cz. I, 21.10 Edu­
kacja permanentna, 21.40 Express
nr 11, 22.05 Dziennik, 22.30 Program
na piątek.

PIĄTEK — I: 8.05 Kim jesteście
Wenkow — film bułg. cz. II, 9.55
Geografia (kl. VI), 10.55 Uwaga nie­
bezpieczeństwo (kl. II), 11.55 Przy­
sposobienie obronne (kl. III lic.),
15.20 Politechnika TV: matematy­
ka (kurs przygot.), 16.25 Program
dnia, 16.30 Dziennik, 16.40 Dla dzie­
ci: Pora na Telesfora,' 17.25 Nie
tylko dla pań, 17.50 Historia pol­
skiej karykatury, 18.10 Kronika,
18.30 Pióropusze i ostrogi, 19.05 Tu­
rystyka 1 wypoczynek, 19.20 Do­
branoc, 19.30 Dziennik, 20.05 Delta
Dunaju — film dokument., 20.30

Kraj, 21.10 Teatr TV na świecie —

Anna Maria Moody, 22 Dziennik,
22.35 Program na sobotę. 23.30 Po­
litechnika — powt..

20 Przypominamy, radzimy,

piąt‘
zamkn.), Muzeum Historyczne —-

Oddziały: Jana 18: Dzieje i kultu­
ra Krakowa, Szpitalna 21: Dzieje
teatru krak., Malarstwo i sceno­
grafia E. Kołaczkowskiej, Krzysz­
tofory, Rynek Gł. 35: Motywy
krak. w twórczości Kossaków,
Franciszkańska 4: Kraków moje
miasto (czw., piąt. 9—15), Muzeum
Narodowe — Oddziały: Sukiennice:
Galeria malarstwa poi. XIX w.

(czw. U—18 wstęp wolny, piąt. 10
— 15), Szolayskich, pl. Szczepański
9: Pol. malarstwo 1 rzeźba do 1764
r. (czw. piąt. 10—15), Czartoryskich
Jana 19 (czw. 12—18, piąt. 10—14 .30),
Nowy Gmach, al. 3 Maja 1: Szkło
J. Orkusza, Ikony, Wystawa gra­
fiki M. Chagalla (czw., piąt. 10—
13), Archeologiczne, Poselska S: |

Dzieje Małopolski (czw. 14*48
wstęp wolny,- piąt. 10—14), Podzte-

_

mia kościoła św. Wojciecha (czw.,
piąt. 9—18), Etnograficzne, pl. Wol-
nięa 1: Pol. kultura ludowa (czw., ■
piąt. 11—15), Przyrodnicze, Sław­
kowska 17 (czw., piąt. 11—13), Geo­
logiczne, Senacka 3: Skały księży­
cowe (czw., piąt. 11—16.30), Pawi­
lon Wystawowy, pl,; Szczepański ii
3a: Plakat do 1939 r. (czw. 11—13,
piąt. 13—20), Galerie: Arkady, pt
Szczepański 3: Wystawa j. Betdy- >3

szaka (czw. 11 —18, piąt. 13—20),
Pryzmat, Łobzowska 3: Kronika
rzeczywistości (czw., piąt. 9—19),
Pałac Sztuki, pl. Szczepański .4:
Malarstwo E. A. Miihlera (czw., 1

piąt. ■10—17). TPSP, N. Huta, al. .

Róż 3: Wystawa V. Nastasescu 1
V. Popa z Rumunii (cżw., piąt. 11
— 18), Rydlówka, ul. Tetmajera 28

(czw. 15—18, piąt. 11—14), KTF, ul. /-

Boh. Stalingradu 13: Yeńus
(codz.
liczka
nictwa

9—21), Kopalnia SoIJ, Wfe-
(códż. 8—18), Muzeum Łot-
Cźyżyny (10—14 czw;/ piąt.*)/

Dyżury

W£>.
fprze-

625-5Ó,
205-77,

Zaufa*

Chlrurg., Urolog., Laryng., Neu­
rologiczny, Okulist., Chirurg, dzie­
cięca:, Nowa Huta, Pogotowie Ra­
tunkowe : Siem iradzkiego . 1:
Óadki tei. 09, zachorowaniń

wozy: 380-50/ Podgórze.
657-57, Grzegórzki 209-01,
Pogot. MO tel. 07, Telefon
nia 377-55 (17—22), dla dzieci i mło­
dzieży 61 lc42 (15—17), Straż Póź.
08/ Pómoc Drogowa PZMot Kfk-
ków 417?6Ó, Zakopane’ N.
Sącz' 82-70, Żywiec 26-43, N. Ta£g
29-42 (7—22), Tarnów 62-75 (7—15),
Informac. o Usługach, Mały Ry­
nek 5 tel. 565 -88, 228-56, Nowa Hu­
ta: Pogot.- MO tel. 411 -11, Pogót.
Ratunk. 422-22, Straż Póż. ,433-33;
Dyżur pediatr. dla Nowej fiuty, i

pow. Proszowice: Szpital'w Nowej
Hucie, Informacja kolejowa zagi*.
222-48, kraj. 28Ś-80 do 85/ 595-15.

Apteki
Dietla 76 (tlen), Lubicz 7,' Kro­

woderska 74, Konopnickiej 3.
Pstrowskiego 27, os. Kozłówka, N,
Huta: Centrum A bl. 3 (tlen), os.

Teatralne 28 (tlen).

RÓŻNE
ZOO (Lasek Wolski) od godi. •»

do 19.30.

Radio
PROGRAM n

CZWARTEK
Dzienniki: 5.30, 6.30, 7.30, 8.30, 9.36.

12.05/14, 16, 18.1 Oś 19, 22, 23.50.
17.00 „Capella Cracovfensis” 1 A.

Hiolski na koncercie kameralnym*
17.20 „Wielcy naiwni” esej J. Pić*
szczaćhowieża. 17 .40 Posłuchajmy,
zanućmy, zapamiętajmy. 18.20 Wid- >

nokrąg. 19.15 3 lekcja języka roś.
19.30 Z opery. „Tannhfiuser” R.

Wagnera. 21 .2Q Wiersze Fr. Karpiń­
skiego, 21.30 Rok Moniuszkowski
na antenie PR. 22.30 Wiad. sport.
22.33 Muzyka tan.

PIĄTEK
5.40 Aud. dla wsi* 6.15 3 •. lekcji

języka roś. 6.35 Muzyka i aktualn.
7.50 „Górnik” — express muzyczny.
8.05 Temat dn|a. ,8.35 Mąpa' boha­
terstwa. 9.00 Melodie. 9 .35 Z życia
Związku Radzieckiego. 9.55 „Jazz
Jamboree 1972 r.” . 10.25 Fragm.
pow. Z . Pietrasa. 10.45 Z twóręioś;
cl kompozytorów baroku i klasy­
cyzmu. 12 .25 „Wesele Podegrodz- <

kie” — aud. regionalna. 12 .50 „W
szkole dzieci niewidomych”; 13.03

Elektryczne rytmy. 13.15 W rytmie
sport. 13.40 „Zielono-biała narze

czona” — fragm. opów. G. Moldp*v.
wy. 14.05 ,,Turniej muzyczny —

Francja^ Grecja, Hiszpania”. 14.^0 .,

Estrada Przyjaźni. 14.45 Błękitną
sztafeta. 15.00 Madrygały Montę-
verdiego. 15.w w kręgu impresjo
nizmur s'


